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Plenarne posiedzenie sejmu 1 października.
W arszawa 'te ie f ; .  W c czwar:-k  odbyło się 

pos.edzcnie Konwentu seniorów Sejmu usta
wodawczego, na którem ze względu na poważny 
sytuację zewnętrzną, na bardzo ciężki stan a- 
Prpwieacyjny i grożące bezrobocie, postanowio- 
o© j3>ln3LtivżIme zwołać pogSesbeaio plenarne 
Sejmu na 1 pr.gdziernraęu Na porządku dzien

nym pierw szego plenarnogo posiedzenia posta- 
u [ono sprawy aprow izacyjae państwa. W  tym
ceiu odbędzie kom isya aprow izacyjna posiedze
nie dnia 29 b. m., zaś 30 b. m. zbierze się jeszcze 
raz konwent seniorów  w celu ustalenia planu 
pracy i porządku posiedzeń najbliższych Sej
mu.

Koalicya przysyła Czechów dla 
obsadzenia Śpiża i Orawy!

W arszaw a (telef.). W arszaw skie sfery m iaro
dajne otrzym ały wiadomość, że pu łk i koa licy j
ne, m ające obsadzić Spisz i  Orawę, utworzone 
iostały z oddzia łów  czesk ich! EJIa zątarcki śla

dów' tej m askarady żołnierze czescy noszą mun
dury francuskie. W  spraw ie tej poczyniono ud 
pc wrednie k io  k i w Paryżu.

Denikin mm o sojuszu wojskowym z Polskę.
'W arszawa (telef.). „W arszaw ska ja  R iecz" | stąpić sojuszu a rm ii rosyjskiej z arm ią poi&uą

Przyniosła w  telegram ie z Rostowa kom unikat i  wsp dnem opracowaniu planu akcy.-.
Naczelnego w odza arnki ochotniczej, gen. I)c- i Po lsk ie w ładze w ojskow e ośw iadczyły, że w  tej
Nikina, w  którym  D enikin  m ów i o :r ■ ” — n aa- I sprawie nie m ają żadnych wiadomości.

Wyjazd delegata Piłsudskiego do Kijowa,
U arszaw a  ''telef.). Z rrmicnia. naczelnego do- 

l^ódziwa ucial się do K ijow a  aa ju ian t osobisty 
Naczolnika. państwa, p. Kobylański. Podróż z 
Pozycyi o s k i c h  ma on cdbyć aeroplanem.

v/arszawu (te le f ). M isy a. w ojskow a polska, 
k lóra udała się do kw atery1 geń. D.emikina, p rzy
była już do Taganrogu

Petima prosi o przedłużenie ruztjmu 
z Polską.

W azuiawa (telef.). Baw iąca  tu d e legac ja  ar- 
P e t iu iy  przedłożyła projekt dalszego prze

dłużenia rizejm u z Ukrainą. Po lsk ie s fe iy  w o j
skowe odnoszą się do projektu przychyln ie.

Żytomierz w rękach Petlury.
W arszaw ę (telef.). W arszaw skie afery w oj- 

skowe_ otęzymraly . autentyczną w iadom ość, że 
Żytom ierz znajduje się ponownie w rękach ata. 
mana. Petlu ry. Stało się to bez rozlew u krw i z 
tei prostej p rzyczyn^ ’ że arm ia sowieuka, któ
ra znajdowała się w  Żjrrorrferzu, mnstala to 
m iasto opuścić ze w zględów  strategicznych i 
cofnąć się kn pom ocy.

0 losie Lwowa rozstrzygnie plebiscyt?
Lyon. (P A T ) Rada najwfyżspa za jm owała się | w ała  również, że okolice Lw ow a dostaną się pod 

^ z o rn j kwestyą G ałicy i wschodniej. Rada zde- j zarząd polski ty lko prow -zoiycznio. P leo isayt 
Rylowi a się, że odcinek zachodni będzie detint- ureguluje tę sprawą ostatecznie, 
j^ ^ ^ ^ p ra y ^ ń e ljo j^ ^ d o  Polsk i. Rada zadecydo- •

^dzwyczajnT dodatki drożyźniane lita neuczycieli.
Lwów. (P A T ) U rządowo ogłaszają, że przy- 

*h«ao em erytow anym  nauczycielom  szkól po
wszechnych, ludowych, średnich i  wyższych, 
Nflzśeż w dow om  i sicrclc-rr., oprócz dotychczas 
P®hieranych dodatków  drożyźnianych, nad- 
*wyCzajny dodatek dr użyźniany płatny od I-go  
&Oa br. Dodatek bodzie wypłacany m ’esięcz- 

a wynosi on dotychczas pobieranych enifc- 
tythr, pensyi wdowich i sierocych, jako też da- 
J8*  z łaski bez dodatków drozyźinanych i 
.Y artalnych do 400 koron 200 proc., do OOP & 

® proc., do 1000 K  75 proc„ do 2000 K 50 proc.,

do 4000 K  20 prec. Rozporządzenie to powiada, 
żc prawo do poooru rzeczonego dodatku przy
sługuje tym osobom, które 1) w  czasie swoich 
czynności służbowych nie odnosiły się wrogo 
do narodowości polskiej, 2) pobierając em ery
turę, względnie pensyę w dow ią  z dotychczaso
w ym  dodatkiem powyżej 4800 K  rocznie nie 
posiadają innego źródła dochodu, co najm niej 
rów nego powyższej kwocie. W e  L w ow ie  i  K .a - 
kow ie pośw iadczenia w yda je m agistrat, a po
tw ierdza ayrekeya policyi.

Lerlin. (P A T ) Pod przewodnictwem  Ryszarda ̂ — v- _, _____jj r . . _ -..........  --- --------
.̂l1elfęjra odbyło się wczoraj po południu zebra

li® Rady wykonawczej dla Górnego śląska. De 
^ 'a i M altzahn re ferow ał o sytuucyi na Gór- 
lv'No Śląsku. W ed le jego sprawozdania zapasy 
lW,‘a na Górnym Śląsku, które w dniu 1 lipca 
a! w ynosilv 198.000 ton, w  czasie od 1 do 10 

1919 reku podniosły się do 5bS CJ0 ',;>n 
Okiem tego nagrom adzenia cierpi preduk-

cya węgla. Robotnicy są zdania, że brak węgla 
wy w d an y  został polityc nem i m achinacyam i 
rządu. Rząd sztucznie spowodował brak węgla, 
aby nie oddać m ten cie  ilości węgla, wyznaczo
nych traktatem, oraz aby robotników zmusić 
do S-godzinnego dnia pracy. Do tego Wosk: 
chciał udowodnić, ze skutkiem  strajku na Gór
nym  til-sku konieczne jest podwyższenie R Jcb s 
wehry do siły  400.000 żołnierzy.

Rycerski rapsod 
cTAnunzia.

Kraków, 26 wrześnią.
W h istory i W łoch  nazw isko a ‘A riin z ia -żo ł

n ierza będzie n iew ątp liw ie  w yryte  tak głęboko, 
j-aik w  literaturze w łosk iej nazw isko d ‘Aum i- 
zia-poety. Całe W łochy są czynem  jego do głębi 
poruszone. F a la  uczuć patryotycizmy c h, pchnię
ta przez n iego w  ruch ściera się z fa lą  myśli, 
k tórą dyktu je rozsądek. Rząd w łoski patrzy na 
to zm aganie się uczuć z rozsądkiem  i... n ie w ie  
co począć, a raczej obaw ia siię cokol
w iek  stanowczego począć, bo każdy krok pom ię
dzy tą Scyllą  i Charybdą rozkołysanego uczu
cia patryotycznego a rozsądkiem  grozi na w e
w nątrz i zew nątrz g ioźnem i kom plikacyam i.

W ziąć  „anektow aną11 przez d ‘Auunzia  na 
rzecz W łoch  R jekę głodem ? Sam a m yśl o  takim  
zam iarze budri w  narodzie w łosk im  wstrząs 
oburzania. „B y łby  to straszliw y szamlaz. ok ry
w ający W łochy wstydem  ‘ I —  w o ła  kolega 
d‘Annunzia po piórze, poeta w łosk i Sem Be>- 
nelii.

Położenie jest n iezm iern ie drażliw e i  skom 
plikowane. N iech tam sobie rozsądek co chce 
m ow i, ale w  oczach ludu w łoskiego d'Aninun- 
zio-żfcmienż w yrósł g łow ą  do niebiosów, zasło
n ił sobą d‘Anunzia  poetę.

W  uszach tego ludu brzm i i  nieprzeananie 
brzm ieć dziw n ie rozkoszny, m elodyą rztucona 
przez d A n u u z ja  z  nancorm m agistratu  rjeck ie- 
go form uła aneksy! R jek i, dopóki treści je j nie 
uznają w  pełni m ocarstwa sprzym ierzone.

„Ja, ochotnik, żoJnierz i  in w a lid a  wojenny, 
zw racając się doaFrancy i W ik to ra  Hugo, do 
A n g lii Miltona i A m eryk i L incolna, w ypow ia 
dam uczucia i pragnien ia naroau włoskiego, 
proklam ując aneksyę R jek i na rzenz W łoch.

Tak oto m ów ił d^ n u n z io , a w szystkie serca 
w łoskie b iły  mu do wtóru, choć rozum tu i 
ów dv.de czyn ił często form alne zastrzeżenia.

D ‘Anunzi.0 do rozciącia zaw iłego  w ą d a  trud- 
ności dyplom atycznych użył n ie dyp lom aty
cznej rnctudy. Postanow ił rozciąć go  mieczem 
żołniersKo-poeiyckiLgo m tch n ien ia  i tern w n ie
słychany k łopot w prow adził w łasną ojczyznę 
wobec świata, który patrzy i czeka zaciekaw io 
ny co z tej n iezw ykłej im prezy w yn ikn ie. P ię 
kny czyn poety-ż_okiierza stał się jednocz' śnie 
czynem  występnym . Rzucił on nasienie niekor- 
ności w szeregi arm ii, w yw o ła ł rozdźw ięk m iędzy 
rządem , obow iązanym  do m niej im prowiizacyj- 
nych metod działania i  naraził W łochy na przy 
kre koilizye z sojusznikam i i sąsiadami, a nie 
w iadom o jeszcze, czy nie sprowadza on n iepo
żądanych kornpiikacyi orężnych

*

N ie  bacząc na to wszystko d ‘Anur.iziio im 
prow izu je w  dalszym  ciągu swój poem at ryner- 
ski. Jedną z pięknych strof tego poematu po
zostanie, w yszła  n iezawodnie z pod jego pióra, 
proklaimacya rządu prow izorycznego w  Rjece, 
która poprzez kordon wojskowy, którym  oto
czone jest to m iasto, przedostała się na łam y 
„Popolo  dTta lia ". ,

Oto je j brzm ien ie:
„B racia  W łos i! Duch zv 'yc ięży ł przygnębie

nie, zn iewagę i ciemności. W łos i Garibaldiego 
usłuchali rozdziera jąnego naw oływ an ia  Rjeki.
I  dzierżą tam straż n iezachw iani jak  znicze du
cha, jak szpady woli. B racia  z R jek i. to n ie ba- 
ramj' na sprzedaż, a św ięte to m iasto nie może 
być nrzeJm ioteni fr j m arki. K tóż ośm ieli się 
oddzielić braci od braci. Św iat nie ma nic dziś 
czystszego nad tę nam iętność włoską, nad tc 
pragnienie w łoskie, twarde jak branż.

„W łos i! Przeciw ko wszystkim  i w szystkim !" 
Pom nijcie, że w  R jece rozgorzał znicz i że cała 
'■zeciz streszcza się w  dwóch słowach:W iochy, 
rlbo śm ierć!

„B racia  W łos i! Z R jek i podajem y wam  dło
nie. Powstańcie v. ięc i krzewcie naszą w iarę 
po wszystkiej ziem i Ita lii. Obrońcy R jek i. fakn
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męczennicy R jęk i• pragną w iedzieć, czuć, że 
VVłochy V ic lo r ia  Veneto stoją za n im i z zaci
śniętym i zębami, z zaciśniętemu pięściam i, go
tow i i jednom yśln i!

„Jeśli przez sztuczki przypom inające Austryę, 
zbraknie wam  o nas w iadom ości, nie trwóżcie 
się. Bóg jest z nami i wszystko dokona się tak, 
jak  to zdecydowaliśm y. M iejc ie w ia rę ! B łaga j
cie Boga Ita lii! M ódlcie się do N iego w kościo
łach, na placach publicznych i w  waszynh do
mach. Każde m iejsce stać się w inno św iątynią. 
Ażeby zw ycięstw o włoskie nie zostało okaleczo
ne, za dawnych i  obecnie poległych, m  swych 
braoi, k tórzy pośw ięcili się za W łochy j k tórzy 
dziś są już szczęśliw i, dla szczęścia R jek i po
móżcie nam bracia, pomóżcie!

„Jedna tylko pow inna być w o la , jedna tylko 
m yśl spajać w inna nasze um ysły! Całunem 
W łoch dzisiejszych jest Rjeka, honorem ojcizy- 
ztny dzisiaj jest —  R jek a"!

*  Ir *

Całe to  przedsięwzięcie d ‘Annuziia ma cechę 
poetyckiej im prow izaoyi. Świadczą o tem jego 
właśnie 'wynurzenia, złożone wobec specyalnego 
delegata redakcyi „Gaizetta del Popolo", której 
współpracownikiem  stałym  jest d ‘Annunzio.

..Wszystko idzie dobrze —  m ów ił w ieszcz-żoł- 
nierz. —  Zapam iętaj pan to sobie, co ci dzisiaj 
m ówię. M iałem  gorączkę od ośmiu dni. Byłem  
istotnie pow ołany przez coś wyższego"...

P rzyznaw szy się następnie, iż  w  czasie w ojny 
popadł w  m istycyzm , d ‘Annunzio ośw iadczył 
następnie swem u koledze po piórze, że w łaśn i r 1 
powodizonie przedsięw zięcia  m im o silnej gorą
czki, dowodzi, iż  był on „przeznaczony do w y 
pełnienia tej m isyi".

„P rzyby łem  —  m ów ił dalej — chory i pow ie
dziano mi, że nadzie ja na dostarczenie poja
zdów  zawiodła... Zdaw ało się, że wseystko skoń
czone. Jednak n ie wahałem  się wcale. W yn a 
leźliśm y w eh iku ły i naprzód! W  drodze Spoty
ka liśm y sam ochody pancerne m ające zagrodzić 
nam  drogę. Zsiadłem  z wozu, przem aw iałem  do 
kapitana, rzucałem  się ku żołnierzom , krzy- ! 
caałem, ściskałem im  ręce, ażeby przekonać 
ich  nawet zaipomocą m agnetyzm u fizycznego 
1 gdy przedostałem  się ku lin ii nakreślonej 
przez akt o zawieszeniu broni, zastałem  tam 
moich „a rd it i“  i u jrza łem  pu łkow nika Repetto, 
k tćry oczek iw ał m nie na koniu  blady z w zru 
szenia. Czutem wtedy, że przeznaczenie się 
wypełnia". <f

* * *

Czy „przeznaczen ie", o którem  m ów i m is ty 
czna wiiara d‘Annunzia, spełni się istotn ie __
n ie w iadcm o. A le to pewne, że wszelk ie naw o
ływ an ia  włiadiz do żołn ierzy zamkniętych w 
Rjece, aby poddali się k am ie  rozporządzeniom  
praw ow ite j w ładzy, nie odnoszą skutku P rze 
ciwnie —  arm ia rządu prow izorycznego w  R je- 
ce stale się powiększa. Rozkazom d ‘Anmunzia 
poddał się św ieżo przybyły  do Rje.ki syn Ceza
rego Battistiego, posła z Trydentu, pow ieszo
nego przez Austryaków .

W  oczekiwaniu  dalszych rozkazów N itt i ‘ego 
regularne oblężenie R jek i już się rozpoczęło. 
Kapitan Sapienza wysłany został do R jek i przez 
pułkownika Rom aglia. ażeby ostrzegł oficerów  
tamtejszych, że jeże li 7araz nie powrócą do 
swych garnizonów', będą uważani zo przestęp
ców, którzy „przeszli no nieprzyjaciela".

D‘Annunzio przesłał w tedy pu łkow nikow i te
mu list, dom agający się odw'oła.ni'8 tych słów, 
obrażających obrońców Rjeki.

„Jesteśm y tu —  pisał — wszyscy przeważnie 
ranna, okaleczeni, odznaczeni medalam i, dumni 
z o fiarowan ia ojczyźnie naszego pośw ięcenia od 
p ierwszych dni w ojny aż do obecnego przed
sięwzięcia, które uważam  za najw iększe ze 
wszystkich. Nieprzyjaciel nie znajduje się w  
Rjece, lecz dokoła Rjeki".

• • •

N iezw yk ły  też epiizod rozegrał się pom iędzy 
w iceadm irałem  Gasanova i d ‘Annunziem . W raz 
z dwom a kontrtorpedowcamd udał się on pod 
Rjekę, aby w ezwać do odpłynięcia okręty, znaj
dujące się w  tam tejszym  porcie. Sam Casanova 
wszedł na pokład w ielk iego krążownika Dante- 
AR gh ieri i kazał w 'ywiesić banderę komendan
ta. D‘Annunzśo został o tem jednak uprzedzony. 
Jak zatem  donoszą dziennik i paryskie w ielk ie 
tłum y zgrom adziły się na bulwarze Rjeki, żoł
n ierze zaś ustaw ili m itra liezy  przeciw  okrętow i 
Gaisanovy, a na pokład jego okrętu w kroczył 
komendant Reir> ?. ' W  sztabu d‘Annunzia.

Rozegrała się • V '^ -n a  riezwykle drama
tyczna. Stary aó  i c l  przem aw iał w imię dy. 
scypliny, p od czr ' gdy komendant m ów ił ,,w 
imienia W locL". A dm ira ł mówił, iż pow inien

dać okrętowa rozkaz do odjazdu, komendant 
zaś oświadczył, że załoga jest zdecydowana po
zostać w  porcie. A dm ira ł zagroził, że w takim  
razie będzie musiał użyć siy, ale Reina, wska
zując na załogę, odrzekł:

— Spojrzyj, nikt n ie chce iść za tobą z w y 
ją tk iem  oficerów  pańskiego sztabu.

W iceadm ira ł rzucił wyrokiem  dokoła siebie:
I wszyscy oficerow ie, stojąc bez ruchu, m ilczeli, 
i Ca.sanova zrozum iał wtedy, iż niema tu już nic 

do czynienia.
Komendant Reina, przy jacie l Gasa.no»~y od 'a t 

już dwudziestu, przejęty wzruszeniem zaprosił 
go następnie, aby mu tow arzyszył do pałacu 

i rządu prow izorycznego, gdzie w iceadm irał zo
stał gościem, a raczej jeńcem  d‘Annunzia.

♦  *  *

Czy im preza d‘Annunzóa będzie, m iała “ ko- 
i rzystne dla W łoch  następstwa? Przew id zieć  to 

trudno. W  każdym  razie zaogniła ona ino:no 
całą sprawę, uniem ożliw ia jąc i’ządow i wszelkie 
w tym  w zględzie ustępstwa. Stanowisko prasy 
w łoskiej wobec koa licy i w  spraw ie R jek i jest 
jasne.

“ Jeżeli pisze „Seco lo" —  w  kw estyi D a lm ac ji ■ 
opinia w e W łoszech jest podzielona, to w  od
niesieniu do R jek i jest ona jednom yślna. Sprzy
m ierzen i w inni pomyśleć, że odm aw iając W io 
chom R jek i, pozostaw ią w  sercu każdego W ło 
cha uczucie goryczy, która uszczanle coś z przy
jaźn i i  szczerości a liansu".

A  zaś koalicyi, a zw łaszcza F rancy i na przy*
| jaźni i szczerości aliansu w łoskiego musi bar- 
i dzo za-lezeć. (  ckł>.

Los Galicyi wschodniej jest jeszcze
ciągle S t o

Co mówią delegaci polscy. —  17 ostatnich dniach nastąpiła poprawa. *— 
Ameryka przychyli się do żądań polskich. —  Pomyślną okolicznością 
jest powrót niemieckiego niebezpieczeństwa. — Anglia będzie języczkiem 
uwagi. —- Rozmowa z sen Morgeńthauem. —  Plebiscyt, czy konsultacya.

Kraków, 26 września.
Przed  k ilku  dniam i przyn iosły depesze p ier

wsze w iadom ości o relacyi, złożonej w W arsza
w ie przez posła Dębskiego i dra Loewensteina 
o stanie kw esty i wschodnio-galicyjskiej. Obaj 
ci po litycy w yjecha li — jak  w iadom o — swego 
czau i do Paryża, aby bronić zagrożonych kre- 
sóW* Małopolski.

Ostatfiie numery pasm warszawskich  i lw ow 
skich przynoszą bbszem e w yw iad y  tak z p.

.Dębskim, jak  i dr. Loewenbergiem . W y jm u je 
m y z nich najciekawsze i bardziej charaktery
styczne ustępy:

Zaznaczam y na wstępie, że sprawa przyszło
ści G a licyi wscnodniej nie przedstaw ia się do
tąd d la  nas pomyślnie, a jak  podniósł p. Dęb
ski, ostatnia dni przyniosły pewną poprawę sy. 
tuacyi.

Popraw a ta leży w  tem, że m am y podstawy 
do przypuszczenia, że Stany Zjednoczone poprą 
nasze zasadnicze postulaty, t. j. ośw iadczą się 
przeciw prowizoryum w  przedmiocie przynale
żności Galicyi wschodniej do Polski. Przedsta
w iliśm y —  w yw odził p. Dębski —  niejednokro
tnie delegatom  am erykańskim  katastrofalna 
skutki prow izoryum  pod względem  politycznym  
i gospodarczym . Jak można kraj o blisko 5-mi* 
Bonowej ludności pozostaw iać na 10— 15 la t w 
niepewności co do jego przynależności pań
stw ow ej? Prowizoryn mftworzyloby w  Galicy* 
wschodnie] poniekąd okres przedwyborczy, 
trwający szereg lat, a w  takiej atmosferze w f" 
borcrel nie moie być mowy ani o urermn—anla- 
stosunków narodowościowych, ani o odbudowi® 
krain, doszczętnie wojną zniszczonego, ani 0 
inwesiyevach nospodarczych. A  przy tem —

W Mińsku litewskim.
FILM  W O JEN N Y  W  BAR ANO W ICZACH . — 
SK A ZA N A  N A  ŚMIERĆ PRZEZ B O LSZE W I. 
KÓW. —  W  LOCHU, GDZIE O D B Y W A ŁY  SIE  
EGZEKUCYE „CZEREZW YCZAJKI". —  N A - 
CZELN IK  P IŁS  TRSKL — W  GRAND CAFE SE- 
LC fT . —  OM AL N IE  W  RR\ K i  ii A LE  

D ZIEN N IK AR SK A  „RADA W O JENN A".
( Z  podróży dziennikarskiej na kresach).

Echa dem on strac ji na Pelcow izrue długo je 
szcze pokutują w  rozmowach, jak ie toczym y w 
wagonie. M ijam y Siedlce, centralną siacyę m o
b ilizacyjną rosyjską i zatrzym ujem y się w Łu 
kowie, gdzie oglądam y z gorączkow ym  pośpie
chem stawiane damki betonowo-ceglano-drew- 
ni&ae dla rodzin  kolejarzy. Domki te budowane 
są systemem am erykańskim  i łatwo je  można 
przenieść w  inne m i isce, skorzystawszy z ma- 
teryałów, z których powstały. K rótk i pestój w 
Brześciu L itew sk im , oglądanie stary i zn iszczo
nej i  gościnne przy jęcie  w  tam tejszym  konsu- 
m 'e ko lejow o-w ojskow ym , poczem następuje 
odjazd do Baranowicz. S tacya Baramowicze, 
kompleks podłużnych budynków: drewnianych, 
Dworzec, od którego prowadzone na wsze stro
ny liczne w iązan ia  drutów telegraficznych  u- 
przyfcomnia nam sw ym  w idokiem , afiszam i, 
ostrzegającym i przed szpiegam i ' ruchem w o j
skowym  — bliskość terenu wojennego tu i ow 
dzie rozłoży li się na kuferkach i bagażach u- 
cliodźcy, oczekujący na pociągi cywilne. Napo
tykam y znajom ego por. Drz;, ma lat 50 z okła
dem, od początku służy w 7..eg,jonach, a potem

w wojsku polakiem ; opow iada o przejściach, 
bogatych w  ciekawe sytuacye, a na nasze zapy
tania, dlaczego w o ju je  skoro tylu  młodych za 
frontem, żartuje, że starsze pokolenie grubo w y 
trzym alsze i nie tak sprytne — jak młodzi. 
Opow iadania słuchamy z zainteresowaniem ; w 
pam izci u tkw ił nam szczegół o zdobyciu Nowo
gródka. Z jak im  entuzyazm em w itano tam w o j
ska polslęe nie trudno odgadnąć, jeżeli się zw a
ży. że Pc laków  bolszew icy prześladowali w  spo
sób straszny. Por. Drz. o 12 w południe pił her
batę u pewnej znajomej, którą po południu m ia
no rozstrzelać.

— Jakżeż zachowywała się owa pani? co m ó
w iła? — pytam y.

—  Oczywiście, że radość opanowała ją  bez
m ierna, a.le na rozstrzelan ie przygotowało się 
ż rezygnacyą. Z czasem człow iek przyw ykn ie do 
wszystkiego, staje się bryłą, nie zdolną dio oka
zyw ania swej vyo)i i uczuć.

W  Baranowiczach spotkała nas niespodzian
ka. Maszyna warszawsk zepsuta odchodzi do 
depoi, gdzit ją  napraw iają, a w  m iędzyczasie 
odłączają nas od pociągu, z którym  tak zży li
śmy się, ho było nam w nim  i wesoło i w ygo 
dnie. Jakiś czas jedr-em y w  wagenfe. dołącza
nym  do w lokącego się w  n iem ożliw y sposób p o 
ciągu warszawskiego, dopiero w  Horodziejach 
następuje powrót do naszej „ekstry".

Po drodze obserwujem y okolice, były one aż 
do ostatnich czasów terenem w alk  — krwawych 
i uporczywych, ślady ich w idoczne na każdym  
kroku, okopy, zasieki, przyczółk i mostowe, dru
ty. W yd a je  się nam, że zszedłszy z wagonu —  
napotkalibyśm y jeszcze tu i owdzie zw łoki po
ległych w  strasznych walkach.

M ińsk litew sk i! T ragedya  m iasta dostatecz
nie znana z opisów. Tu  przecież szalał w  nar 
gorsze teror Sow ietów, tu urzędowała ovr* 
słynna „  c z e r e z  wy czaj ka‘\ k tóra  pod przewodęń* 
kata Taraszk iew icza  w yda la  ty le  wryrok<m 
śm ierci na w ielu  obywateli Po laków .

W  Mińsku w ie lk ie  święto. Dworzec udekcT0'  
wany zielenią, fes tonam i i chorągw iam i o 
rodowych barwach Polsk i. P rzy jeżdża  naczel
nik państwa. Piłsudski. N a  dworzec w chody 

dziarskim  krokiem  poprzedzany orkiestrą 
m iody pułk zuchów z dyw.izyi b iałoruskiej, 
s taw ia ją  się deputacye i delegacye. Przed  dwu*” 
cem m orze vgłów\ Clioć term in przyjazdu  
czelnika. przeciąga się tłum y czekają c ie rp li^ :, 
w  skupieniu uroczystcm . M iasto nosi na 
piętno, które w yry ł na niem  w iekow y pobT- 
Mc skali. Kam ienice z cegły pom alowanej na i  ̂
skraw e kolory żółty, zielony i czerwony, to 
owdzie słyszysz jeszcze język  rosyjski. *nV?/j. 
m y się, kiedy nadjedzie pociąg naczelnika i k 
rzystając z wolnych chw il zdążam y do mi®5̂  
po zepsutych już i trzeszczących chodnik® 
drewnianych. W  calem  m oście napisy p d 5".-, 
Na n iektóryh  jeszcze nie zaschła dobrze faV a, 
n iektóre w ołają  o pomstę do nieba swyin  sk 
żonym rusycyzm em  język iem  polskim . _ ię 

Z „Gońca M ińskiego", w  którym  wybija  9 
na czele numeru gorące pow itanie naczelni 
w yjm u jem y n iektóre z tych okropności: ,g.

Sklep mudlo pa.pera Do pokowowa. (Pr®o 
: podobnie; m ydło i papier do pakowania).

Obsta-lónki na reboty w łotianne.
L 5-Minutna fo tora fia  . ujH
f  W je lk i wóhor titon s ita ry  i paipirosy m zn 
I firm ę.
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za ponainy teren dla in tryg  niem ieckich* k tó
rzy stale U kra ińców  używ a ją  jak o  taranu do 
rozbij a r ia  w schodniej gran i cy Polski.

Prcwizoryum — to woda na młyn niemiecki 
i ułatwienia Niemcom pochodu na wschód, To 
delegaci amerykańscy doskonale rozumieją.

W  dalszym  ciągu w yw iadu  przedstaw ił p. 
Dębski dokładnie znany projek t podkom isyi i 
kcroisyi dla. spraw polskich, k tóry stwarza pro- 
w izoryum  w  G a licy i wschodniej, samą zaś część 
kraju wyposaża, w  tak dużą autonomię, że je j 
zw iązek z Polską stałby się bardzo luźny.

Sprawa nie jest jeszcze przesądzona; prezes 
delegaayi polskiej wniósł memoryał, nad któ
rym mocarstwa kealicyi nie przejdą z pewno
ścią do porządku dziennego; n ie uczyn ią  zaś 
tego tern bardziej w sytuacyi obecnej.

Korzyścią  naszą jest, że państwa zachodnie 
Widzą obecnie coraz jaśniej niebezpieczeństwo, 
grożące pokojowi europejskiemu ze strony od- 
radzających się Niemieo. N iem cy n ie zostały 
^druzgotane. N iem cy się odradzają. W zięli się 
do pracy, szalonej pracy 9 i 15-godzinneJ, gdy 
W Innych państwach wybuchają strajki. Ha
słem rtiem ieckiem  jeist obecnie: Praca ! N iem cy 
są już dziś zdolne do dużego eksportu. W sku
tek niskiego kursu marki na zachodzie praca 
niemiecka jest obecnie daleko tańszą' niż praca 
Wą Francy!, Anglii i  w  Stanach Zjednoczonych, 
Wskutek tego Niemcy mogą jnż dziś oferować 
Wwary o połowę taniej, niż może ich dostarczyć 
*Wzim a produkeya we Francyi i w Anglii. —  
Z  tego powodu praisa angielska i  francuska bi
lą na alarm  przed n iebezpieczeństwem  n iem ie- 
skiem. Poza tem Niemcy dążo do opanowania 
®®syi, je j skarbów naturalnych, rynków  zbytu 
* taniej p racy  —  a to dla ententy nie jest uboję- 
t®* i ze T*r^ripdów pospodarczvcb i politycznych. 
Niemcy bowiem, owładnąwszy Rosyy, stają się 
potęgą, zagrażającą całemu światu. To pań. 
®twa zachodnie zaczynaia rozumieć ? stąd życz- 
iiwsŁw stosunek do Polski w  ogóle, a tafcie w  
^prawie Galicyi wschodniej.

Mówiliśmy w  tej sprawie z pewnym wybił
bym przedstawicielem Anglii, której delegaci 
W sprawie Galicyi wschodniej są najoporniejsi. 
Anglików trzeba przekonać, że stworzenie pro- 
tylzory.um w  G a licy i wschodniej pom aga N iem 
y m  w  kontynuowaniu  ich  in tryg  na wschodzie. 
Mam wrażenie, że w  tym kierunku za mało się 
■łotąd pracowała.

—  Jakie w rażen ie w yw o ła ! p rzy jazd  prezy
denta Paderew sk iego do Paryża?

—■ O przy jazd  p. Paderew sk iego naciskaliśm y 
1 W W arsaaw ie i w  Paryżu- Ma on dnży m ir u 
Anglików  | Amerykanów —  i on może z n im i 
Skutecznie m ówić. Prezyden t Paderew sk i w i- 

się z L loydem  Georgem  w  czasie jego k rot
n ego  pobytu w  Paryżu  i  wyniósł z tych rozm ów  
*órzystne wrażenie. Stosunek Anglii do Polski 
j**i obecnie lepszy. Zresztą okaże się to przy 
JMatwieniu sprawy Gaiicyi wschodniej, bo 
^Ucz sytuacyi w  tej sprawie spoczywa w  rę- 
*ach delegata angielskiego w  radzie najwyż
szej.

W inienem  jeszcze nadm ien ić —  m ów ił dalej

Najsławniejszą i najznakomitszą artystkę na świecie jest n a s z a  r o d a c z k a

P C 1 . A  N E G R I
według oceny najlepszych znawców w Paryżu, gdzie obecnie wyświetlają od pięciu tygodni filmy 
z Połą Negri która zdobyła sobie entuzyastyczne uznanie najznakomitszej artystki filmowej tak

w świecie artystycznym jak i w prasie.

p. Dąbski, — że przed sam ym  odjazdem  byliśmy 
u p. Mcrgenthaua, który baw i obecnie w  P a ry 
żu, p rzy jechaw szy wprost z Po lsk i. Skłonił nas 
do tego jego w yw iad  w  paryskim  „M atin ie1*, 
bardzo życz liw y  dla Po lsk i i przedstaw ia jący 
w  dosadnem św ietle niebezpi eczeń s iw o  n iem ie
ckie na wschodzie.

K iedyśm y przed&tawili sprawę G alicyi wscho
dniej, p. eśr^adczyl bez zectrzeżeń,
że prowizoryczność jest r-V do przyjęcia i że 
zwaiczając ja, mamy zwr^fra racyę. I

Z w yw iadu  z p. dr. Loewenbergiem  ciekaw y I 
jest moment, w  którym  zaznacza on, że n w e t  I 
w niekorzystnym dla nas projekcie subkom isyi I

Co słyciiiić w Ameryce.

ustęp o  ,,-wyrażeniu w o li ludności!1 po 15 latach
brzm i:

„P o  szeregu la t następuję konsultacya ludno
ści co do przynależności „G a licy i w schodniej11.

Należy - " i ’ — taj u w yraź
nego postanowienia o plebiscycie, gd yż kon- 
su ltacya w o li ludności może się odbywać ta&ze 
w  inny sposób, n, p. prze>, uchwały instytucyi 
o b yw z tsk y .iV  i  ■~'ł '•oznerzędnych.

Nastrój obu d ^ega tów  nie jest bezwzględnie 
pesym istyczny, m ów ią oni jednak wyraźn ie, że 
g-o-T niebezpieczeństwa jeszcze bynajmniej nie
tzruriątą.

Proces milionerą Forda. — Prohiblcya. — Starcie miedzy murzynami 
a binłymi.

K reków , 26 września.
Gazety am erykańskie szeroko teraz rozpisu ją 

się o spraw ie sądowej m ilionera am erykańskie
go, Forda, przeciw  gazecie „Chicago Tribune“ , 
o sumę 1,900.000 dclarów . Sprawa ta, prowadzo
na p rzy  drzw iach  otwartych, obfitu je w  nader 
ciekaw e i wesołe nawet epizody, a m a na celu 
polityczne, jak  to m ów ią  „zarżn ięcie11 Forda, 
który m ia ł być kandydatem  do senatu i potem 
na krzesło prezydenta. Chodzi w ięc o to, aby 
go ośmieszyć w  oczach ogółu.

Inna sprawa, zakrzą ta jrea  um ysły w szyst
kich „bon-vivants“  w  A m ery- - to tak  zw. 
h ib ieya11. T^ r-bow o  nitidair nie można już te
raz dostać w ódk i i "W a . W  niektó ’— h
stawach w olno sprzedawać w praw dzie 2-procen- j 
towe piwo, ale nie ma ono zbyt w ie lu  zwoi en- | 
n ików. Za dobrą zapłatą jednak, jeże li jest się ; 
znanym w  ^ n r l  restfl’i” *''.rvi m.ażna dostnć w i. 
na, ale w  filiżankach... Życie nocne więc powoli 
zamiera w  Ameryce, kanflrety pustoszeją! —  
W  niektórych pierwszorzędnych nawet i-estau-

raoyaoh, gdzie d ^ ^ i e j  trudno było o stolik — 
teraz pustki zu p e^e , a osław iona amerykan-' 
ska „jassband11, gra przeważnie... d la siebie!

N ie  znaczy to bynajm niej, aby Am erykan ie 
tracili na krew kości i w erw ie, bynajm niej. Do
wodem  tego choćby ostatnie awantury tiiięzno 
tv Waszyngtonie pomiędzy murzynami a bia
łymi. Od bójek, wywołanych przez powracają
cych z Francyi białych żołn ierzy i marynarzy, 
doszło nie tylko do awantur zw ykłych , ale do 
poważnych rozruchów', tak, że musiano wezwać 
wojsko i  miano rórr>t ogłosić stan wojenny. 
Skończyło się na kilkudn iowej strzelaninie, 
podczas której zabitych zostało kilku murzy
nów i kilku białych. Dotychczas podobne w y 
padki zdarzały się ty lko -w  południowych stro
nach, —  obecnie już i  w  W aszyngton ie doszło 
do starć.

Zaledw ie rząd am erykański uspokoił się z 
N iem cam i —  rozpoczęły s ię  aw antury murzyn-

Aresztowanie dwu czerwonogwardyjców w Oświęcimiu
Dwaj Polacy w służbie węgierskich bolszewików.

Kraków, 26 września.
(T ) Onegdaj w  Ośw ięcim iu aresztowano i 

przytransportowano ao tutejszych aresztów po
licy jnych  M ichała Feliksia-ka, tokarza z T rze
bini, la t 24 i H enryka U m iana, lat 25, którzy 
przez granicę w ęgierską dostali się do Po lsk i
i  n ie m ogli w y leg itym ow ać się tutaj żadnym i 
dokumentami. Jak się w  śledztw ie okazało, Fe- 

 ;  »

liksiak  i  U rm an w raca li obecnie z W ęgier, jako 
propagatorzy bolszew izm u w  Polsce.

Foaczas przewrotu na W ęgrzech  i  panowania 
tam tęroru bolszew ickiego, Fe lik s iak  i  Urman 
h yii członkam i czerwonej gw ardyi. Jak sami 
zeznają, pobierali oni jako żołd m iesięczny po 
3000 koron.

Obu aresztowanych odstawiono do sądu pod

, Podobne nap isy spotkaliśm y w naszej podró- 
*y. jeszcze raz, a m ianow icie w  Grodnie. Tam  
O dzie liśm y szyld, k tóry  urągał metyllco języ- 

polskiemu, ale i sensow i: P rzybory  piś
mienne i inne tow ary spoiszi-wcze.
.Krocząc w  stronę śródm ieścia p rzyglądam y 

mieszkańcom. Jakże szybko zaciera ją  się 
nady przfejść wojennych, na pozór n ic n ie wska- 
?Hie, że m iasto ty le  w ycierp ia ło  w  czasie wojny. 

. calem m ieście ożyw ienie, dorożkę uchwycić 
^csłychanie trudno. Zdobyw am y gdzieś, u stóp 
C z c z ą c e j  w  potokach słońca cerkwi, rozkle- 
^ ta n ą  dryndę i każem y się wieźć żydowskiem u 
^ ź n ic y  do „czerezw ycza jk i“ . 
i Przek linając w  duchu jazdę po ohydnym  bru- 
g’1 y- dob ijam y w reszcie przed dom, w  którym  
.'tejdmje się piwnica, zbroczona k rw ią  męczen- 

-sów. N a dziedzińcu bardzo obszernym, rozło- 
UÓym w-śród oficyn  w ielu stykających się z so- 
^  domów —  znajduje się rodzaj szopy, a w 
, loch. gdzie spędzali ostatnie chw ile ską
p c y .  K ilku  o ficerów  opow iada nam, że jeszcze 
^tedą-wno obserwowali na ścianach ślady roz
m in ię te g o  mózgu i  oko zw isające na strzępach 

W lepione do drew nianej ściany. •
, . vv lcchu ciemność nieprzebita, św iecim y w ięc 
pbałkę, a wówczas w' mroku w ynu rza ją  się za- 
8%  ustawionej w' p iw n icy szopy, zbitej z de- 
>£:, i Pali. W  tej szopie dokonywano zbrodni.
rduoh i stęchle pow ietrze nie pozw ala ją  nam 

zatrzym yw ać się w' lochu, tem w ięcej, 
fy.orak św iecy utrudnia nam rozglądn ięcie się
flhi;
zo

nam wra-Ca.?5ze, a -Po.irzonie na zegarek każe 
^ na dworzec.

W ychodzim y w  samą porę. w łaśnie bowiem

! naczelnik P iłsudski w ysiada z pociągu; orkie- 
i stra gra  „Jeszcze Po lska nie zginęła11,_ wojsko 

prezentuje broń, kom endant zaś m iejscowy 
składa raport najwyższem u wodzow i. W zrusze
nie odbija się na twarzach obecnych, zwłaszcza 
m ieszkańców Mińska. Naczeln ik Państw'a trzy
m a się dobrze. Z pod krzaczastych b rw i rzuca 
spojrzenie na w ita jących  go, przem aw ia k ilka 
słów  i, wsiada przed dworcem do przygotowa
nej dla niego karety, którą otaczają oddziały 
ułanów. Pow óz odjechał już daleko, a do uszu 
naszych dochodzi zryw ająca  się- co k ilka  chw il 
burza oklasków i okrzyków  na cześć Polsk i i 
je j wodzów.

Wieczpre-m id ziem y do kaw iarn i. Nazwano ją 
„Grand cafe select“ , za czasów bolszewickich 
m ieściła  się tu ponoś jadłodajnia, w której n ie
stety było wszystko prócz jedzenia. Dziś można 
w n iej przy dźwiękach salonowej orkiestry, 
gra jącej skoczne m elcdye legionow e —  zjeść 
n iezłą kolacyę i napić się wstrętnego płyn-u 
zwanego piwem . Ceny uwidocznione na karcie 
są bardzo w ym ow ne: sznycel 20 m arek lub ru
bli, kotlet 18, barszczyk 5. Spoglądam y rzewnie 
na portfel, je że li tak dalej pó jdzie — wrócim y 
do K rakow a litera ln ie bez gresza.

Rozmowa, którą toczym y sk ierowu je się oczy
w iście na. t-ema.ty bolszew ickie. P rzy  jednym  ze 
sto lików  — siedzi jakiś jegomość, dość przy
zw oicie odziany w  m arynarkowym  ubraniu, ale 
z szyją golą bez koln-crzyka, obok niego jakaś 
m łoda elegancka kobieta. W  pewnej chw ili to
warzyszka tajem niczego gościa trąca go zlekka 
nogą, ów w ypręża  się i nadstaw ia ucha, żywo 
iak widać za intrygow any naszą rozm ową. Z pe

wnością jak iś bolszewik —  nie w yłow ion y je
szcze przez władze.

Zapadła już noc, gdy w racam y na dworzec 
A leksandryjski, gdzie czeka nasz pociąg. K ilka  
n ieporozum ień z m ilicyą  (n ie m am y przepu
stek) kończy się dla nas szczęśliw ie, choć ła
two m ogliśm y przesiedzieć się w  areszcie. Na 
ulicach, praw ie nieoświetlonych b:c»eje su
k ienka podlotka, słychać stłum ioną rozm owę 
lub śmiechy. To wesołe „córy Koryntu11, też 
spadek pobolszewicki, zostaw iony M ińskowi w  
apuściźnie. Rana zadana m oralności miasta,
— gdyż szeregi rozw ielm ożnionej prostytucyi
— pow iększyły nawet studentki i panienki z 
tak zw. ,,porządnych dom ów 11.

W  naszym w agonie restauracyjnym  toczy się 
szeroka dyskusya wojenna, Jedzlem y na front
—  czy nte?! Zw racam y się do naszego seniora 
„dziadka11 Czajemskiego.

— Gdzie w y  tam i ja, każecie jadę, n ie to wra--
camy- . , , y,

A le  o porozum ienie się wzajem na trudno, i le  
głów  tyle zdań, każdy chce m ieć ostatnie sło
wo. Jedni pojechaliby chętnie, ale nie m ogą się 
rozstać z w ygodnym  legow isk iem  i  —  ruchomą 
restauracyą, inni radziby już w rócić do redak- 
cyi, gdzie czekają opróżnione biurka i... pioruny 
ze strony szefów. U kłady kończą się kom pro
misem. Jedziem y do Grodna, do W ilna, tam 
będzie dość czasu na gadanie. Kołysze nas do 
snu turkot pociągu i dochodząca gdzieś z od
dali piosnka żołnierska:

W ojenko, wojenko, cóżeś ty  za pani... S,
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zarzutem, że w  wieku popisowym i  będąc oby- 
wai-elaini ^w fekrn il, wstąpili dobrowolnie do 

arm ii, wprawcizie h ie walczącej przrojw  Polsce, 
ale obcej.

O M b l r v o ś c i !  B e r l i n a .
W IE C  ULTĆZMYCH D ZIE W C ZYN .

Berlin, 2o września.
(c i) „Za  przy zv.-o-len.i-sm poi kry? mor-alsości 

p u b lic zn e j!
W ieie  w ieców  i zebrań w szelk iego rodzaju, 

w idział Berlin  osUdninń c-zasy —  w  każdym  
rażie rekord wziął... wiec ulicznic, jak i odbył 
siłjBw w ie lk ie j sali „G erm anii".

W szystko, co k ry ło  się każdej nocy w  zauł
kach ulic lub k rzyk liw ie  i brutaln ie powiewał® 
czerwoną płachtą występku przed oczyma opi
nii publicznej. — po raz pierwszy wystąpiło  w 
charakterze urzędowym  prawnie chronionej or- 
gwniz&cyi społecznej, walczącej o  poprawę swe- 
ko bytu — oczyw iście w dosłownem, m gteryal- 
rem  znaczeniu.

Zewnętrzn ie był to charakterystyczny obraz, 
rTodnv piorą Zoli, w ew nętrzny nastrój zebrania 
m aluje się zaś w sposób niesłychanie ciekawy 
w znam iennym szczególe:

Szanowne zgrom adzenie ze smutnym i kom i
cznym. m ałp im ’ grym asem , nadające sobie „ fo r 
my i fcny prawdziwego tow arzystwa", w  niiat$ 
słuchania nrelekcyi we w łasnym  żargonie, w n i
kających w szczegóły i w ym agania zawodu r— 
rozkrochinalała 3ię szybko, a jednom yślność u- 
czuć wybuchła w spontanicznym proteście, gdy 
na estradę wstąpił przedstawk-e-l komunistów.

„Znieść kapita ły prywatne? A  z czegóż m y 
żyć będziem y?

Bez komentarzy. ’ "

Z Y G Z A  K i .

Kot urzędnikiem państwa.
Prefektura  po licyi w Paryżu posiada w ła 

snego kota, którego zadaniem  jest tępić szczu
ry i myszy w  piwnicach prefektury. Kot ów  o- 
rrzym ywał od 3karbu państwa sześć soiaów  
dziennie, zapisanych w rejestrach urzędowych 
na koszta światła, którego potrzebuje w  swych 
nocn; oh łowach, pomimo, iż powszechne mnie
manie przyp isu je temu stworzeniu lepszy 
wzrok w  nocy, n iż w  dzień.

P rzy  teraźn iejszej drożyźm e, pensya wy.-ca- 
czoma przez państwo dla kociego urzędniku o- 
kazaia się n iewystarczającą. P o licy jn y  tuacius 
błąkał się bez cedu w podziem iach prefektury, 
a jego tradycyjne o fia ry  w ym ykały mu się pra
w ie z pod pazurów z powodu niedostatecznego 
ośw ietlenia. Zażądano więc w jego im ieniu  do
datku droży źnjanegd, ktorj prawdopodobnie 
otrzyma. e.

O l D i i i j O D a D a D D r . C P D a D D D C D O n D D D n D O D O D D O O a a

K O T Ł Y
podwojnościonne ao gotowania parą, o objętości 500— 
luuC litrów, możliwie z aparatem do mieszania, poszu
kuje się natychmiast. Pisemne zgłoszenia pod . lutły pa
rowe* uprasza się nadsyłać do Biura ogłoi zeń h. Fsllck, 

Krckjw. Bonorowska 11.
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Dziś po raz pierwszy u taie si  ̂ na ekranie

Kinoteatru „SZTUKA", Hotel Saski, św. Jana 6,
największa sentacya chwili

M U G A  S E R Y A
słynnego amerykańskiego arcydzieła „CZARIM Y F R A K "

RYWALE NA ŚMIERĆ I ŻYCIE
prześliczny dramat deteKtywic^ny w 6 aktach.

o
J
Doa aaoa a
Doa

?ó‘ika bandyty z policyantem.
Ciężko ranny apasz odwieziony do szpitala.

m aków , 26 wrześruia, 
(T ) W czora j o godzin ie 6‘40 w ieczorem  u ‘ ica 

Pobrzeże (boczna ul D ietla) była tesirean w ie l
k iej awantury i  bójki m iędzy stojącym wim na 
posterunku żołnierzem  policy jnym  a znanym 
a n iebezpiecznym  bandytą, Józefem  O lszew
skim. O lszewski został rozpoznany przez żo ł
nierza policyjnego i za różne sprawki areszto
wany. |

■września!

Chwik t>l«3ęca.
Kalendarzyk. T

Sw. Cypryana R

Wschód słońca 6*30 I  j j J f J

Zachód słońca 6” 18 

Długość dnia 13*27

T E A T R  IH . JUL. SŁO W A OKlEGO:
Dziś: .po lityka ". . - i  - .gj-' *
Jutro: „Ogród m łodości1. *•

T E A T R  PO W SZE C H N Y 1 
Dziś: „M edal 3-go M aja"
Jutro: „M edal 3-go. M a ja "

leieisie ulotki o wajsie p3io-lt!mij.
D ziennik i niem ieckie rozszerzają w iadom ości, 

jakoby wojina polsko-łotewska „w is ia ła  w  po- 
■wiietrzu". Rząd polski ro i« i  postaw ić Łotyszom  
ultim atum , z żądaniem opróżnienia części za j
m owanego przez nich tery  tor ju m  na co ło ty 
sze się nie zgodzili. W ed le tych w iadom ości 
mogą się lada chw ila rozpouŁąć krok i wojenne.

Kopalnie w zagłębiu cieszyńskiem 
nie bąda sprzedane.

„N e w s  Wierner T agb la ti" dow iaduje się, że 
i.rfcrm acye o w ykupien iu  kopalń w ęglow ych  
w Cieszyńskiem  przez AnerLików i  Am erykanów  
są zupełnie nieautentyczne.

Gdy na rozkaz policy&uta, aby Ob icw ski udał* 
„dt z nim  „na policyę, — nandyta 'obył noża ł  
rzucił się na żołnierza, powstało szamotanie sM 
i  bójka, podczas której policyant aobył rewoD 
weru i strzelił do apasza. Olszewski, trainuj! 
kulą w  biodro, silcie broczący krwią, upadł 
ziem ię. Weewasie Pogotowie ratunkowe opa
trzyło rannego i  odwiertu go do szpitala purfsz* 
c h iie g o w ^ s te in ie ^ ^ o ż n y m ^ ^ ^  ■  '

Gniazda koaiBnistycznych zbiriw.
(eł) W ed łu g  doniesien ia „A ch t Uhr-blatt* ' a®- 

rów no w  Bea lin ie  jak w  H a lle  odkryto  gn iazd* 
kom unistycznych zo irów . N a  trop morderstw* 
po lityom ych  natrafiano p rzy  sposobności u jęc i* 
uictorycznego złoczyńcy na go ją cym  uezynkd 
rabunkowego m orderstw a na osobie robotn ik* 
z ra n ego  działacza politycznego. Z b ir  przyzna* 
się, że został w yn a ję ty  d la  dokonania czynu j  
tam ien ia  kom unistycznej paotyi. przyczem  za
m ia r rozciąga ł adę także na druga ściśle ckre-1 
ślotną osobistość. W ynagrodzen ie za  oba 'mordji 
m ia le  w ynosić sumę 10 ( ! )  marek, Dalsze do- 
che 3zenia dupiow<a^zny do u jęcia  członków 
centrali mordów, w  łia lłe . ... ... .

s w n
W  Londyn ie odbyw a się w  tej ch w ili Kon

gres m iędz/nar odowego braterstw a ja k o  przed' 
smak L ig i  narodów. N a  kongres ten przybjd* 
delegaci wszystkich pięciu pańutw w chod i*- 
cych w  skład W ie lk ie j B rytan ii, a  także k ilkó 
cudzoziemców. Prezesem  kongresu jest o s ie® ' 
dziesięcioletn i starzec’ doktor E lifford, którc£° 
przem ów ien ia  nachniome są p raw dziw ie  ffiW" 
uaieńcuym antuzyazmem. Kongres głosi h a 9** 
pcwazechłiogo braterst-w a ludów  w  wzeroki®^ 
o ig ln ych  lin iach  i  jeednoczą wszysitkie k ierd ' 
ki. Dość powiedzieć, że k e rd jn a ł M ercier nade
słał m ”  swoje życzen ia i że przem aw iać bęćU^ 
A rtu r Henderson, skra jny socyialista aiigielsk*' 
W  gruncie jednak praktycznym  celem  K ongres* 
jest propaganda, na rzecz L ig i  naroaów, 
zw alcza ją  n iektóre koła  republikańskie.

JERZY M ALEW ICZ.

Przekleństwo z za Oceanu.
POWIEŚĆ Z DNI OSTATNICH. 34

A le r ie  roześm iał się tylko uderzył znowu 
w poważny ton:

—  M oje dziecko, masz już lat dziewiętnaście...
— Czy to bardzo dużo?
— N o  nie... — a le przy tw ojem  usposobieniu 

lepiej będzie, abyś wcześnie w yszła  za mąż...
—  Oho! —  zawołałam  ju ż w iem  do czego wu- 

jaszek dąży!... A le  z tego mc nie będzie!.,. Za 
Szm ida nie pójdę, żeby tam nie w iem  co nie 
pójdę!...

W u j popatrzył się na mnie tak suto w o  i gro 
źnie, że choć tchórzem  nie jestem — nrzyznaję, 
iż m i serce siln ie zabiło.

— T y  przedewszystkiem  musisz słuchać!... 
Ciocia i ja  postaiiow im y, co uważamy za sto- 
iowne i  ty się masz do tego zastosować!

Pom yśla łam  30bie, że choćby i tysiąc razy 
postanowili, to ja  i tak zrobię co m l się będzie 
podobało, ale głoćno nie śm iałam tego pow ie
dzieć. W ołałam  raczej uderzyć w  pokorę. bo 
przecież wiern, że tak w gruncie rzeczy to mnń 
vy u jaszek bardzo lulu...

— W ujaszku --  m ów ię — czy ja jęstem  bar
dzo brzydka?...

: — Cóż za gł upie pytanie!...
—  1 strasznie n,’ esympatyczna
— Dajże spokój bredniom !
—  1 w ijjcM w o mnie n ienaw idzą?
- -  Z w arjow a łaś  czy co?
— No to jeże li n ie jestem  bardzo brzydką, ani 

strasznie n iesym patyczna j wujostwo m nie 
choć odrobinę lubią, to diaczego ja  mam w y 
chodzić za mąż z człowieka, k tóry rni się m e 
podoba?

W u j machnął ręką... W idać było pu nim, że 
się udobruchał.

— Et! smarkata jc-jteś — rzekł — a jak iż  by 
ci się podobał?

Jakoś bardzo uważnie popatrzył na mnie. Sa
ma nie w iem  dlaczego poczerw ieniałam  i od
wróciłam  głowę...

— Bo ja  w iem  jaki... — bąknęłam.
—  A le ia dobrze wiem jak i o! dobrze!.,.
W u j jeszcze przez chw ilę wpatryw ał się we

mnie tak jakby chciał-m nie przeniknąć do głę- 
b serca wzrokiem... O wuj ma śliczne 'tezy, ta
kie duże w  m igdat wycięte, czarne ze złocistym 
prom ieniem  — zunełnic takie same jak on...

Tak mnie to podobieństwo uderzyło, żem się 
jeszcze mocniej zarum ien iła — musiałam w y
glądać jak  ugotowany rak.

Bałam się, że wuj się będzie pytał ezegom ta
ka czerwona. A le nie... n ic pytał o nic, potrząs
nął tylko głow ą jakoś znacząco i powz^dział: 

Pogadam y jeszcze o tom później. A ieraz

pam iętaj, ze życzen iem  naszem jest, abyś 
Szm ida zachow yw ała się przynajm niej w  sp0'  
sób elem entarnie grzeczny! Rozum iesz?

—  Rozumiem...
—  No, to dobrze — Kocałował m nie w  pA&rt

i wyszed ł z pokoju. ' t
Mój Bodę! jak  to źle być 9ierotą choćby ^

zamsze V>

Jt

m iało najżyczliwszych  opiekunów... 
nie rodzice..

Dlaczego to W ujostwo Tu li nie chcą w yó^  
za Szm ida?

Lipiec, ćt. 8
W yszłam  dzisia j na spacer sum>. pod reg lc"j 

Po k ilku  ńniuch deszczu p rzetarły  się m gły,, 
jakby z za gęstej b iałej zasłony ukazały się £u‘ 
ry... Gdzieś nademną słychać było dzwonki P?”' 
sących się krów... Św ieży dzv.lęczny glos kob;*' 
cy rozgłośnie rozbrzm iewał... Pasterka w yśF '^  
■rw ała na przeciągłą góralską uutę: **

„Z  tam tej strony w-ody '
stoi chłopiec m łody 
żeby m i go ckili 
piiścłłahyk. środy 
Środy byk posala 
P ia ik i byk f usyła 
K ie mi go nie dadzom 
To lęjd; się zabiła!

H e j!
(C iąg r!n.T?zy n a s tą p i
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AM E R YK A  jest krajem, gdzie m ożliwe si) wszelkie
nbKncżiiwcfci. Jak i na innych polach, tak i w dzie
dzinie kinem atografii osiągnął przeemysł am ery
kański wyżyny, o których w ytwórn ie europejskie 
długo jeszcze marzyć me mogą. Najlepszym  tego 
dowodem iest najw iększy na świecie 30-aktowy 

dramat cyrkowy p. t.

DZIEW CZYNA Z  CYRKU
Filmem tym  osiągnął przemysł amerykański re 
kord sor.zaeyi. Ty le  tani bowiem najróżnorodniej
szych przygód, taka moc tragicznych i komicznych 
sytuacji, takie bogactwo i pomysłowość reżyseryi, 
żo widz nic wychodzi z poaziwu. Dramat ten przy- 
tem takicm szolonem życiem tętni, takie co chwi
la przenosi niespodzianki, że mimo swej długości 
nie ryiko nic nuży, lecz owszem co raz więcej 

żaclckawia.
Film  powyższy podzielony na cztery serye wyświe

tlanym  będzie począwszy od soboty

W KINIE „OPIEKA", Zielona 17.

M. H _ si2E i»  Lidze m m u
paiyż (BK ) „Echo de P a ris " donosi z W a 

szyngtonu: fila aastąpić oświadczenie c^rerała 
Pers iii ega przeciwko Związkowi narodów.

W arszawa. (Telefonem ) O trzym ane tu w ia
domości stw ierdzają, że w  A n g lii i F rancy i za
szło w  ostatnich czasach znaczna przesunięre  
się na lewo w oryentacyi społecznej czynafków 
rządzących. Zdanie L loyd  Georgea, wygłoszone 
na k on feren c ji pokojowej, że błędem po lityk i 
bryty jsk ie j było zwalczanie endecyi socyabsty
cznej w ie lk ie j rew o lucyi francuskiej, poczyna 
zysk iwać coraz w ięcej zwolenników  w  polityce 
praktycznej doby obecnej, w szczególności w  
stosunku ćLo Rosyi.

Czechy redukują wartość banknotów 
austryacKich.

Wiedeń. (P A T ) „Neue Fr. Presse" donosi z 
P rag i: N a  praskim  zgrom adzeniu  narodowem  
wniesiono 23 bm. przedłożenie rządowe, które 
zarządza wycofanie jedne i  dwnkoronówek ban
ku austro-węsierskiego w  drodze w ym iany za 
inne środki płatnicze. P rzy  wymianie noty 1- 
koronne będą zredukowane do 90 hal., noty 2- 
kcr. do kor. 1.80 hal.

ROZDZIAŁ DARÓW AMERYKAŃSKICH. One.
gdaj odbyło się w Magistracie posiedzenie, które 
zastanawiało się nad rozdziałem daru żywnościo
wego żyd. organizacji filantropijnych Ameryki 
przeznaczonego dla ludności krakowskiej bez :oz- 
nicy wyznania. Zebraniu przewodniczył wicepr. 
Rclle a brali w nim udział dr R. Landau, przew. 
gminy izrael., kilku radnych, referenc magistratu 
i inni. Dla rozdziału zapasów wybrano komisyę w 
skład której wchodzą: Dr Rolle, dr Landau, poseł 
Bobrowski, dr Thon, dr Gross i radca Ostrowski.

KONIEC STREJKU GÓRNIKÓW W  JAWORZ. 
NIE, Jak się dowiadujemy strajk górników w Ja
worznie zakończył się definitywnie wczoraj we śro
dę. Wszyscy górnicy rozpoczęli pracę w kopalni.

RACYE NAFTY NA WRZESIEŃ. Magistrat poda
je do wiadomości, że racya nafty na wrzesień br. 
wynosi: dla gospodarstw domowych 2 litry; dla rę
kodzieła 4 litry; dla realności piętrowych 2 litry; 
dla realności parterowy cli 1 litr: dla sklepów 1 litr; 
Cena nafty za litr wynosi 1 KOC h.

BOLESŁAW W ALDEK-W ALEW SKI zaszczytnie 
znany kompozytor i dyrygient, autor z takim suk
cesem wystawianej opery „Dola", zaangażowany 
został na kapelmistrza operetki w .Nowościach". 
Teatr Nowości posiada więc obecnie dwóch zna
komitych kapelmistrzów: Zdzisława Gruen-

berg-Górzyńslciego i Boi. Wallewskiego.
POBÓR SACHARYNY. Stowarzyszenie kawiarzy 

komunikuje nam, że pobór sacharyny już się roz
począł i odbywa się w tym tygodniu codziennie od 
godz. 9— 12 i od 3—G.

W IKTOR ŁABUN3KI, znakomity pianista, laure
at konkursu imienia I. Paderewskiego, wystąpi w 
koncercie Towarzystwa Muzycznego w Krakowie w 
niedzielę, dnia 5 października br. w sali „Sokoła" 
Bilety do nabycia w księgarni Fr. Ebarta ul. Sław
kowska (Ilo fel Saski).

(T ) POPISY LOTNIKA. Wczoraj wieczorem prze
chodnie w Rynku głównym i na pobliskich ulicach 
byli świadkami bardzo ciekawych i karkołomnych 
Popisów jednego z wojskowych lotników. Śmiały 
Pilot wznosił się na swym aparacie prawie piono
wo w górę a następnie z niebywałą wprawą rzucał 
się w dół wykonując aeroplanem śmiertelne kozioł
ki. Ciekawym widzom a szczególnie kobietom ro
biło się zimno koło serca na 'widok tegś igrania ze 
śmiercią.

b r a k  SPIRYTUSU DO PALEN IA  daje się w do
t k l i w y  sposób odczuwać w naszem mieście. Jest lo 

-bardziej oburzające, że do ostatnich czasów 
stosunki te przedstawiały s ię ' o w iele lepiej, 
-(‘soczo do niedawna przydzielano nam 15.000 Ftr. 
jT  trybu u denatur., obecnie Kraj. Dyrekcya Skar 
'Fi przeznaczała tyłki 3.750 łitrów. Rodzin potrzób*:- 
■jąeych tego spirytusu (dla dzici niżj lat 10) iest w 
ń ‘'nkowie 2-i.GOO. Na jedną rodzinę przypada na mio
tą c  0.14 litra spi-ytusu. Wobec braku węgla, -test 
h niedobór spirytusu poproslu katastrofą. Pom imo 
0 w handlach jest n iezwykła obfitość przeróżnych

wódek. Znamiennem zaś jest, że w  Radzie nadzor
czej (Kraj. Komisya rozdzielcza) zasiadają sami 
kupcy i szynkarze, nie ma zaś ani jednego repre
zentanta ludności. Apelujemy do odnośnych władz, 
by w sprawę tę wglądnęły i usunęły krzywdzącą 
i krzyczącą niesprawiedliwość.

<T) MENAZERYA NA PLaNTACH . Prawie co
dziennie między godz. 9 a U  w nocy na plantach 
naprzeciw ulicy Dunajcewskiego zbiera się jakieś 
dziwne towarzystwo miłośników okropnego wycia. 
Są to przeważnie „obiecujący" i młodzi Judzie, 
kórzy widocznie z braku poważniejszego zajęcia 
ćwiczą się w naśladowaniu różnych tropikalnych 
czwcroncgów. Niczem ryk lwa tv wycie hyeny cent- 
kowar.ej. ani nawet płacz krokodyla, nio jest tak 
denerwujący jak głosy tych wesołych młodzieńców. 
Przy tej dziwnej zabawie pod edressm przechodniów 
szczególniej kobiet, padają dowcipy i słowa godne 
dla swej jędrności nowego słownika im folio. Mamy 
nadzieję, że Stróże bezpieczeństwa publicznego ze
chcą rozpędzić tą menażeryę krzykliwych pawia
nów.

(T ) OTRUCIE, Wczoraj o godz. 3 po poł. zawez
wano prgotowie do Jadwigi Sobieraj 1. 20, zam. 
przy ul. Wawrzyńca, któ.’a usiłowała odebrać so
bie życie, zażywając sublimatu. Po przepłukaniu 
żołądka mlekiem, odwieziono niedoszłą samobój
czynię do szpitala powsz,

<T) ARESZTOW ANIE W ŁAM YW ACZA. Areszto
wano tutaj wczoraj niejakiego Eugieniusza Dęb
skiego 1. 28 z Podgórza pod zarzutm licznych wła
mań, rabunków i kradzieży.

(T ) KRĘTACTW A ASENTERITFTKOWE. We.-oraj 
aresztowano tutaj pod zarzutem oszustw i nieczy
stych praktyk asenterunkowych 22 letniego Zy
gmunta Sterngasta i odstawiono go do aresztów 
śledczych.

ZAMORDOWANIE POLSKIEGO ZFŁNIDRZA 
PRZEZ RUMUNÓW. Z Waszkowic na granicy Bu
kowiny donoszą, że 16 bm. żołnirz rumuńscy dopu
ścili się morderstwa na osobie Hallerczyka 22 letnie
go Józefa Burkowskiego, którego w bestyalski spo
sób zamordowali. Wogóle rumuni odnoszą się do 
ludności polskiej z całą bezwzględnością i okru
cieństwem.

ZŁODZIEJE TYFUSU SIĘ NIE BOJĄ. W e Lwowie 
w nocy z 22 na 23 września ukradli nieznani spraw
cy z magazynu pawilonów epidemicznych przy 
szpitalu powszechnym 15 koców i 2 prześcieradła, 
któiemi nakrywano chorych na tyfus. Odważni!

CH ARGK D ‘AFFA IR E  RZĄD U S ZW E D Z 
KIEGO, Damielson w ręczy ł lis ty  u w ierzyte ln ia 
jące w ice-m iinistrow i Skrzyńskiem u i rozpoczął 
w  W arszaw ie  urzędowanie.

N A STĘ PC Ą  OKOŁOW ICZA —  D ĄBR O W IE - 
CK I. Nasz korespondent dow iaduje się, że na 
decyzyę ostateczną w  spraw ie ustąpienia rotm. 
Okołow icza ze stanowiska k ierow n ika  nacz. do
w ództw a żandarm  eryi, w płynęło  stanowisko 
w icem , spraw  w ojskow ych  gen. Sosnkowskiego, 
k tó ry  w re feracie złożonym  nacz. państwa pod
kreślił, że na tak odpow iedzialnym  posterunku, 
jak im  jest k ierow n ictw o naczelnem  dowódz
twem  żandarm eryi, w in ien  być jak iś  o ficer 
starszy. Naczeln ik  Państwa —  jak  w iadom o — 
w ezw ał do siebie rotm. Okołow icza i zaprono- 
w a ł mu w yjazd  na Syberyę z  polską m isyą 
wojskową, P ropozycy i tej rotm. Okołowicz r ie  
przyjął. W  najb liższych dniach oczekiwane jest 
przydzielenłie rotm . Okołow icza do jednego z 
pułków kawaleryjskich. Kierownictwo naczel- 
nem dowództwem żandarmeryi powierzono de
finitywnie gen. Dąbrowieckiemu.

ZW IĄZEK ŁEKAk ZY. Na odbytem w sali To w. 
hygienicznego w Warszawie zebraniu Związku le
karzy państwa polskiego przy udziale 225 lekarzy 
przyjęto ustawę Związku i wybrano do zarządu 
d-rów; Pawłowicza, Radziwiłowicza, K. Zielińskie
go, Bączkicwicza i Starczewskiego; na zastępców 
d-rów: Orra, Tymienieckiego, Bełkowskiego, Le
szczyńskiego i Garlicką; do komisyi rewizyjnej wy
brano drów: Podczaskiego, Kucharzeewskiego, Przy. 
borowskiego A. i na zastępców d-rów: Reutta, Cią- 
glińskitgo i Szwajcera.

TĘ P IE N IE  PA SK A B S T W A  W  ARM II. Przed  
sądem pcilowym pod przewodnictw em  m ajora 
Zołoteńk i odbyła się rozprawa przeciw handla
rzom kradzionym cukrem. Jako oskarżeni sta
nęli przed sądem: sierżant Suzel, podporucznik 
Poeek i sierżant P ieprzak. Oskarżenie zarzuca 
im  handel paskarski cukrem, zmagazynowa
nym w  składach wojskowych. Po  przeprow a
dzeniu rozpraw y skazana Suzla na cztery lata 
ciężkiego więzienia, Poecka uwolniono, a  .spra 
w ę P iep rzaka  przekazano sądow i wojskowem u 
D. O. G.

EPIDEMIA SZKARLATYNY. W  Radomiu panuje 
ostra epidemia szkarlatyny. W  ubiegłym tygodniu 
zarejestrowano 33 wypadki.

SKONFISKOWANA UCZTA WESELNA. Rewi
zja  dokonana w sklepie Izraela Klejpfischa (Ra- 
dzymińska 31) oraz w mieszkaniu jego matki wy
kryła olbrzymie zapasy cukru, papierosów, śledzi i 
t. d„ które nie były zarejestrowane. Klcjpfischowie 
•łomaczyli się, że zapasy te uczynili w przewidywa
niu uczty weselnej ich kuzyna. Pomimo tych wy

krętów  Klejpfischa skazano na 1000 mk. grzywny, 
towary zaś skonfiskowane.

Z  P R Z E M Y Ś L U  ŁÓDZKIEGO. Fabrykanci 
łódzcy zwrócili się do rządu z memoryałem, w 
którym proponują, a b y  zamiast węgla, którego 
brak, dostarczono im lopy  naftowej do opala
nia kotłów. Fabrykanci gotowi są zc swej stro
ny dostarczyć potrzebnych cystern. Mcmoryął 
zaznacza, że towary łokciowe zagranicą droże
ją z dnia na dzień tak mącznic, że krajowe w y 
roby, mimo znacznej ceny robocizny'. koukuro-

•

w ać m ogą z n im i n ie iy lk o  w  kraju , lecz I  naJ
wschodzie.

RUCH OKRĘTOW Y W  GDAŃSKU. Jak dono
s i Po lska  Agencya  H andlow a w  Londyn ie w, 
p ierw szej po łow ie września następujące paro
statk i w yszły  z  A m eryk i do Gdańska: pierwszy, 
Sa!ix  wyszed ł z  L iverpoolu  9. 9. (w łaściciel Stott 
Ltd ), drugu Dabrun w yszed ł z L iverpo lu  10. 9. 
(w łaściciel Coker), trzeci (nazwa n iew iadom a) 
w yszed ł z Londynu 12. 9. (w łaściciel Coker Po- 
oele), czw arty  Zero w yszed ł z Londynu 13. 9. 
(w łaśc ic ie l zjednoczone tow arzystw o okrtowe), 
p iąty Rew el w yszedł z Londynu 14. 9. (w łaści
c ie l zjednoczone tow arzystwo bałtyckie).

POCIĄGI PO SPIESZNE  B E R L IN -P R A G A —  
W IE D E Ń . Z dniem  1 paźdz. będą uruchom ione 
m iędzy W iedn iem  i  Berlinem  pociągi pospiesz
ne idące przez Pragę. Kursować będą trzy razy 
w tygodniu  Austryack i sekretarz stanu dla ko
lejn ictw a postanow ił w strzym ać w  n iedzie lę  i  
św ięta wszelk i ruch ko le jow y.

W Y D Z IA Ł  ZD R O W IA  PUBLICZN EG O  PRZY  
M IN ISTERYU M  BYŁEJ D ZIELN IC Y  PR U S- 
KIEJ zawiadamia wszystkich lekarzy, którzy 
dopiero co zda li rządow y egzam in  lekarsk i w 
W arszaw ie, że w dzieln icach naszych obow ią
zuje i nadal t. zw. rok p rak tyk i w  zakładach 
leczniczych po egzam inie. Uprasza się zatem  
w yże j w ym ien ione osoby, o n iezw łoczne prze
słanie: 1) uw ierzyteln ionego podpisu patentu 
warszawskiego, 2) podania szczegółowego co do 
obecno j pracy zawodowej, 3) podania m iejsca1 
pobytu.

K O BIETA R AD C ZYN IĄ  MIEJSKĄ. Rada 
m ie jska w  Koepemick w ybra ła  radczymia m ie j- 
ską m agistratu  p. E m ilię  Ehm z  p a rty i nieza-j 
w iś łjrch. Panna Ehm  jest w ogó le  p ierw szą  ko
bietą. k tóra  w ch o iM  do m agistratu  w  charak- 
terze radcy m iejsk iego.

SPROSTOWANIE. Wobec wczorajszej notatki
umiszczonej w , Gońcu" o obławie na karciarzy w, 
kawiarni zakopiańskiej p. Leitnera jesteśmy pro
szeni o umieszczenie sprostowania, że mylną jest po„ 
dana wiadomość jakoby władze policyjne urządziły 
obławę na grających tam w gry hazardowe, nato
miast prawdą jest, że polieya na wezwanie wła
ściciela owego lokalu przeprowadziła sprawdzenie 
dokumentów osobistych pewnych będących tum 
osób.

Jaskinie gry na wyspie Capri.
A W IA T Y K  A  N A  USŁU G AC H  PO LICYI.

N e°poI, 22 września.
N a  zacisznej, uroczej w ysp ie Capri, od ległe j o, 

k ilkanaście k ilom etrów  od Neapolu, ży je  się cu
downie. Zaciszny k lim at i  słodkie noce w łosk ie 
uspos-aibają do m arzeń osoby sentym entalne, a, 
nastra ja ją  do hazardu bogatych m iędzynarodo- 
wych paskarzy.

P o lieya  w łoska w yk ry ła  jask in ię hazardu!. 
Lecz ja k  dostać się na piękną wyspę, n ie obu
dziw szy czujności interesowanych. Bo cóż, że 
po lieya po pew nym  czasie wpadnie do dom u 
gry. Tam  ju ż w szyscy uprzedzeni o ataku po li- 
cyi, lam py zgaszone, k ilku  poważnych jegom o
ści pop ija  sobie czarną kawę, n ic podejrzanego, 
nic z jak isk i gry.

F o licya  w łoska użyła, zda je się po ra z  p ierw 
szy w  Europie, hydroplanu, w  celu n iespodzia
nego zaatakow an ia domu gry. Gdy słońce skry
ło się w  toń m orza, gdy ciem ność zapadła w o 
kół, gdy o tw arły  się po cichu salo gry, w  któ
rych zeszło się sporo graczy, chciwych posta
w ien ia  grosza na dobry numer, hydroplan  poli
cyjny jak  w idm o przepłynął przestrzeń dzielącą  
od w yspy i znalazł się nieopodal kasyna. W  p a 
rę m inut później, gdy gra  odbjrwała się z ca łą  
nam iętnością, a krupier* w ym aw ia ł swą stereo- 
tj’pową form ułę: Les jeux sont faits?, aw iato- 
rzy  po licy jn i w pad li do sali gry  wśród n iesły
chanego zdum ien ia graczy.

W  W yższej Uczelni Kroju i Szycia

„STRÓ J"
Kraków, Szczepańska 7 ,1. p., rozpoczynają się 
jowe Kursa 1-go pa£dslernika.

Zgłoszenia od 10— 11-tej.
Przy Uczelni wzorowa

' ^ A C O W N I A  F O R M  
i  M O D 1 U

przyjmuje zamówienia od godz. I I  — 12 tej.

P a p ie r  na m u c h y  a rk u s z  3 0  fi. 

W 0 8 N E R -  K R A K Ó W

itipjcis Fclską 0-'1" 
i w as Fanstwswą!
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Dwa. okręgi terytoryun? spornego innszą 
opuścić wojska polskie i czeskie-

Praga. (P A T ) Czeskie biuro prasowe donosi 
ig Paryża: Najwyższa łteda koalicyjna zawia
dom iła rząd czeski i polski o rozstrzygnięcia oo 
do plebiscytu na Śląsku Cieszyńskim, i nad
mieniła, że w  dwu okręgach spornego tery to. 
rycin głosowania odbędzie się po opuszczeniu 
tego terytoryum przez wojska czeskie i polskie, 
pod kontrolę koiuisyi koalicyjnej, która zosta
nie w  najbliższych dniach zamianowaną. Przed- 
sle.wielela.m państwa pilskiego i czesko-słowa- 
f '.kiego będzie przyznany w tej ka-nisyi głos ao-

radczj

H fit (zesftiej M i  Ńim i
Praga. (P A T ) Dzienniki tutejsze pośw ięcają 

.dłuższe artykułu dr Beneszowi,, który pow rócił 
; z P a ryża  do P rag i. W szystk ie dzienn ik i sław ią 
j go na rów n i z M astiarykiem . D t K ram arz po-

1 w róci do P i’agi w sobotę. P rzed  wyjazdem  z P a 
ryża odbył Kramarz diuzsrą korierencyę z p. 
Clemenceau.

r® o w w d o k u m e n t  p r  o w o j c a c y l
u l e m i e  s k l e i  n a  G ó r n y m

Sosnowiec. (W . B. K.) Nadszedł w  dzisiaj n a j
św ieższy num er socyalistycznej ,,Volkszeitung“ 
z Lipska, który zaw iera sensacyjny dokument 
będący n iezbitym  dowodem, że Niemcy przygo
towywali celowo j systemtaycznie powstanie na 
Gćrnym Śląsku. Dokument ten brzm i:

Sztab 117 dyw izy i piechoty w  G liw  cach.
Nr. 489 rozkaz 19, 27 kw ietn ia 1919.
Do gen. Kom. V I. korp arm ii we W rocław  iu. 

Po lacy zachowują się spokojnie, jednak są o- 
anaki, że wkrótce podejm ą jakąś akcyę. Zabie
ra ją  się do dzieła ostrożnie, przeto otw arte w y 
stąpienie z naszej stiony nie jest możliwe. Cho
dzi o to, by Polaków pobudzić do przedwczesne
go wywołania powstania. Zarządzone obecnie 
z naszej strony środki bezpieczeństwa wystar
czą do* stłum ien ia rozruchów. Pcdp.: Gall,
Hauptmann ind I. Sćabsofficier,

Sosnowiec. (W . B. K.) Osoby przybyłe z B e r
lina tw ierdzą, że w niem ieckich sferach oficyał- 
nych, krążą pogłoski jakouy ze strony polskiej 
przygotowywano powstanie we wszystkich te

renach pieoiscytowych. Zachodni uzasadnione 
podejrzenie, ze m am y Łu do czyn ien ia z now ą: 
prowokatorską robotą Prusaków.

Paderewski żąda wjkmuii traktatu.
Paryż (Hava$). Spraw ozdaw ca dziennuia 

„Inw ansigeant11 odbył w yw iad  z Paderewskim , 
który wskazał, w. ja.k przykrej sytuacyi znaj
du j0 się jeszcze Polska. P rem ier złożył hołd 
F ra n c ji, która zrob iła  wszystko, co m ogła dla 
Poiski, pow iedzia ł jednakże, że rzeczą niecior- 
piącą zwroki jesł konieczność wykonania trak
tatu pokojowego, bo żyjem y w prow izoryum , 
które dla nas jest nieznośne. W  szczególności 
protestował Paderewski przeciw postępowaniu 
Niemców na Uórnym Śląsku i w yraz ił nadzieję, 
że sojusznicy w  końcu zrczum ieią, iż  jest rze
czą niezbędną w ysłać tam kom iryę m iędzyso
juszniczą, wyposażoną we w ładzę w ydaw an ia  
zarządzeń, al?v Polakom na miejscu stała ?ię 
spraw iedliwość. ' - , v .

Bolszewicy okreiale JCilów!
Lwów  (teief.). „G azeto W ieczorna11 donosi, z 

W iedn ia : Kom unikat w ojsk bolszew ickich do
nosi z Iron tu południowego: Pad naporem na
szych wojsk oddzia'y Petlnrowców ustępuję 
r szędzłe w  okolicy Nowogrodu Wołyńskiego i 
Żytomierza. Kijów poważnie zagrożony. Od po
lu; nia starają się go obejść nasze wojska. A r 
mia von Ereflcwa stawią zacięty opór. Również 
i od północy zbliżamy się do Kijowa. Zajęliśmy 
s ł odziej ewkę 1 T«ra«owicze nad Dnieprem. Na 
północ: jesteśmy oddaleni od Kijowa c 30 40 
wiorst, Na południe od ZbiżynS zajęlism y iuż 
rcza Unią kolejową miejscowości^ Boiogiak  

Pripuińia i Bezetlowka. Na linii kolejowej 
mel—Bachmacz wpadły na stacyi Docz i na pół- 
nwny-z^chód od Bach m  cza dwa nieprzyjaciel
skie pociągi pancerne w nas ze ręce. Oprócz te
go wzięliśmy wielu jeńców i znaczny materyał 
wojenny., — W  rejonie igowskim i  kurskim za. 
cięte wałki. Musieliśmy opuścić pod naporem 
nieprzyjacielskim stacye Ochaczewka, Szczygry
i  Szeremisycnawo. — W  rejauie woronesldm to
czą się dalej zacięte walki z nieprzyjacielem. 
Nad ujściem rzeki Hoper do Donu zajęliśmy 
Jelanńsk i przekroczyliśmy Don w wielu pun

ktach. Trójkąt zagłębia donieckiego między 
KrenuLńsaiem a Gołu*4r.sCenf jest w  całości 
w  uas*ych rękach.

Poci,ód na Petersburg (rwa.
Lyon (P A T ). Z Hełsingsforsu donoszą. Ofen- 

zyw a nrmiii północno-, zachodniej i‘o zw ija  się w 
kierunku Ługi. Pięć pułków bolszewickich znie
siono. Riząd północno-zachodni przedsiębierze 
w szystkie środki, celem ułatw ien ia arm ii tej 
marszu na P iotrograd : Przybywają transporty 
wojsk sojuszniczych z działami, karabinami, 
kartaczownicami i ekwipunkiem. Zaopatrzenie 
w anum icyę jest zapewnione.

Rokowanie z bolszewikami wyklucza 
uznanie niepodległości.

Sztokholm  (P A T ). W ed le depeszy z Rewnu, 
SB8dstew iei? le •kosaJsył pC jpkaJi
akt w s p tw i#  nowych państw bałtyckich, we
dług którego niepodległości tych państw kon- 
fereneya poko jow a nie może uznać, dopóki te 
państwa traktu ją  z bolszewikam i.

Tumult w parlamencie francuskim.
W arszawa (telef.). Z P a ryża  sygnalizu ją, że 

podczas dyskusyi nad traktatem  pokojowym  
w izbie deputowanych przyszło do tmnrltu. 
Pysputow aii Andres Tavdieu, który odpowiadał 
Magninowi. Barthou pytał się, jak  się ukształ
tuje przyszłość F rancy i na. wypadek, gdyby 
ytany Zjednoczone nie ra ty fikow a ły  traktatu 
pokojowego. Rozpatru jąc podstawy traktatu 
pokojowego, TaTdieu stanął na stanowisku W il
sona. Następnie odbyła się dyskusya na tem at 
L ig i narodów i  praw  m niejszości narodowych, 
uznano, że plebiscyt na kresach PałsR-5 tost rze
czą najbardziej wskazaną. Barthou, polem izu
jąc, obstawał przy swoich poglądach, zarzuca
jąc V« ilsonówi, że mówił jak prawnik, ale nie 
jak polityk. Wszedłs-zy na. trybunę, Clemenceau 
zwalczał poglądy posła Barthou. Podkreślił, że 
traktat pokojowy będzie obowiązującym j bez 
utworzenia Ligi narodów, drżeli ch^e-i.? ądro-

J lsks powrót do woloegi handlu,
V/arszawa. (W . B. F .) S fery rządowe poszu

k iw a ły  w czora j przez cały dzień gorączkowo 
odpowiedniego kandydata na stanowisko m in i
stra aprow izacyi, lecz do rej pory nikt nie chce 
się zgodzić na objęcie tego urzędu. K ilku  pow a
żnych członków Sejmu w yraziło  zapatrywanie, 
że prawdopodobnie nastąpi zniesienie MbnisterA- 
stwa aprowizacyi i powrót do wolnego handlu.

Mitaoyi przeciwwojesina socmlistśw.
W arszawa. (W . B. K.) Jak wiadomo rozpoczę

ła  ostatn io P. P. S. silną agnacyę za zaprzesta
niem  w ojny. Dziś rozrzucono po W arszaw ie  
ogrom ną ilość odezw  P . P . S.-owych, zredago
wanych w  tym  duchu. S fery socyaństyczne za
powiadają dalszą wytężoną propagandę w sto  
licy  i na prow incyi.

czyć głodowanie nad traktatem  — zawołał C le
menceau —  i pragniecie zrobić Jiany irrktat, 
zróbcie go,> ale bez nasi Barthou odpierał podej
rzenia., przyszło do wrzawy i tumultu w  izbie.

Podróż Poincarego do Londynu
LyO». (P A T ; .  den< •Kzeczypospoliiu j u :::  

się ui7 p o łow ie  p rzysz łego  m iekiąca. do W ie lk i-  j 
B ry ta n ii, aby od w ied z ić  króla Jerzego §ŻL P r c - -  
an g ie lsk a  i szkocka  om a w ia  sym pa tyczn ie  po
dróż p rezyd en ta  do obu tych  krajów . Pan  Puim- 
c.-.re p rzyb ęd z ie  do Lomdynu dnia. 14- p aźd z ie r
n ik a  i spędzi, tóm  d w a  d n :. W e  środę dn ia  14 
pa źd z ie rn ik a  b. r. będzie  on e.włcicm gm in y  l<v;- 
rń s k ie j) k tóra  wyda. na jego  cez.ść śniad-inie, 
poc.źPii'. T.rdp do G lasnąw a, tr&pia ę*a t y ć  r M  
i i f c f ^ ł e - e  * >-» rr-Tętcr   * £

W  i r a ó s f e i  Rady narodowej.
Cieszyn (P A T ). N a  wczora jszem  p-lenarnem 

posiedzeniu R ady narodowej zapadły następu
jące uchwały: Ze w zględu  na łączność stosun
ków Księstwa Cleszyńskieno, ffó m sw  śląska, 
okręgu chrzanowskiego i Zagłęuia dąbrowskie
go pod wzglądem  gospodarczym  i  ku ltura lnym , 
uchwaliła  Rada Narodow a dążyć w szelk iem i 
siłam i do zjednoczenia tych części Polski w  fo- 
dną administracyjną całość w  obrębie państwa 
polskiego, z zarządem  i adm m istracyą. tiwzglę--: 
dn iającą odrębności tych dzielnic. W zyw a  się 
posłów  śląskich aby w  tym  duchu w  Sejm ie 
pracowali.

H d j  Ilasty ę!mi osooteizDienia MM.
Cieszyn (P A T ). Dnia 24 b. m. zakończyły  się 

trzy dna owe obrady górn ików  w  ffi.es,'M S  Do
prow adziły one do następujących uchwał:

Dążyć do ujednostajnienia w  calem  państwie 
prawnych norm. dotyczących kas i  ubezpieczeń 
robotniczych, c zy li do usunięcia kais brackich 
i w łączen ia  górn iaow  ao ogólnego ubeznieczo- 
n ia państwo wego. Zabronić praay kobiet j  d ^ e ł  
ei w  górn ictw ie; U tw orzyć urzędy iiiS^ckłotdWr 
rot ittuiczyuh w  kopalniach z ram ien ia  miimste- 
ryum  op iek i społecznej. Ż«jdać u taneczn ien ia  
kopalń tak, a b - - oszuk iw an ie i  wytwórczość, 
pro wadzenie i rozidział bogactw  kopał ulanych! 
pow ierzyć oactzdelnej instytucyi- reprezentan
tów  państwa przedsiębiorców  robotników  i  
konsumentów. Zanim  to nasi^pi, żądać szeregu 
reform  robotniczych, jak  kontroli najm u pra- 
f y  i t  d.

Sprawa Rjeki będzie załatwiona 
korzystnie dla Włoch.

Paryż (P A T ), Z dobrze poinform owanych  źró
deł słychać, że Pdpowie-aż W ilsona w  kwesty’ 
R je_i jaż nadeszła i  przesłano ją  do Rzymu, 
W  R zym ie zebrała się Rada koronna. Prezyden t 
N itt i ośw iadczył, że ze w zglęau  na położenie 
jest pożądanem, aby wszystkie stronnictwa 
p rzy ję ły  na sieb ie część o(lpo,wiedzialaości. In 
ni m in istrow ie podzip iili to zapatrywanie. Cha- 
rakterystycznem  jest, że eotiyałiści pcstancwIH 
nie wziąć udziału w  Padzie koronnej. Obecnie 
zdaje się, że kwesty a Rjeki będzie zaSitwicna 
korzystnie dla Włoch. Rząd w  Belgradzie ob
staje jcdii,ak przy swoich żądaniach.

Wita zada ra i i\tNu n i  2 SjeH
Rotterdam. (P A T ) W ilson  ośw iadczył, że tak 

długo n ie będzie się za jm ow ał sprawą R je k i 
dopóki n ie będzie przyw rócony sten jaki. istniał 
przed zamachem d'Anunzia.

Flota knaiisyjiiif udaje sio pod Rjekg-
Wiedeń (B. K.). Z W enecyi donoszą, ze okrę* 

ty wojen le m gieł: k^e, francuskie i  amerykań
skie, które do czasu podpisania rozejm u broni 
zn a jd ow a ły 's ię  przed W enecyą, otrzymały roz
kaz połączenia się razem z Innymj okrętami nA 
w f dach R jek i.

Okręty włoskie na czatach.
Rzym (P A T f  iO okrętów wojennych włoskich 

':,;ąży po Ou-aJŁero, aby w njicy wedrzeć się 
r. jeki i otoczyć okręt Dante ńligierl.

-k V- » ra.

Gzesi anektują 12 szkół w Wiednia.
Uaueji (P ^ T ).  W e iW edn iu  zażą-icli Czesi o i ‘ 

im  12 szkół m iejskich, oraz u irz jff f l* ^  
przez sm in " m lcsta
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Ataki bolszewickie na f<oncie p o l s k i m .
W arszaw a. (P A T ) Kom. sztabu sen. wojsk 

polskich z 25 bm.: Front 1'tewsko-białoruski: 
Na zachód od ESodyrza nieprzyjaciel większemi 
s ilam i atakował naszo pozycye pod BaLuaica. 
mi. Pod Galicką Rudnią i  W y s i dtowem waiki 
w toku. N a  całym  frcncie zwykła w ym iana 
strzałów. Fron t w ołyńsk i: Bolszewicy zaatako.

wali nasze pozycye pod^Zaczerko wiem (na po
łudnie od Olewska), jednak pod ogniem kara
binów maszynowych i artyłeryi wycofali się w  
popłochu na Tiszyń, Oddziały kawslezyjskie 
wyrzuciły nieprzyjaciela z Zabary i  Glumczy. 
N ieprzy jacie l w ycofa ł się na rzekę Oborucz.

Wołyń żąda przyłączenia do Polski
Poznań (K . B. P.) Do War?~a-.vy przybyła  de- 

legacya  ludności z W ołyn ia . D e legac ja  zam ie
rza  udać się do N aczeln ika państwa, Sejmu, 
m in. spraw zagr. i  zarządcy cywilnego, ziem  
wscnodnich z następującem i żąaandami 3 po
w ia tów  w ołyńskich : 1) przyłączenie Wołynia  
do republiki; 2) zmiany porządków administra
cyjnych prze:, obsadzenie stanowisk ludźmi 
bieszącymi się zaufaniem ludnoici; 3) wprowa

dzenia na W ołyniu praw obowiązujących w  
repunlice przy szczególnem odniesienia do sto. 
sunków rolnych, a m ianow icie przez ustano
w ien ie  kom isyi ro lnej dla uregulowania za
targów  na tle agrarnem  i kom isyi rozjem czej 

{ dla spraw  służby fo lw arcznej. Prócz tego deie- 
I gtacya przedstaw i swoje desy dera ta w  spraw ie 
I odbudowy kraju.

Poznańskie daje 500 wagonów cukru.
Warszawa. (P A T ) Min. aprow . uzyskało w  

Poznańskiem  na potrzeby konsum cyi byłej 
Kongresów ki, M ałopolski, kresów, Śląska C ie
szyńskiego i  w ojska  500 w agonow  cur.ru suro
w ego. Ilość ta  p rzy bardzo oszczędnej gospodar
ce, pvkwoli ministerstwu zaspokoić najgwalto- 
wn/ejsz® potrzeby arpowizacyjur do czasu o- 
trzym aina cukru z nadchodzącej nowej kam 
panii cukrowej. .

Repartycya soli potasowej.
W arasawa. (P A T ) D nia 23 bm. w  gmachu m i

n isterstwa ro ln ictw a  i  dóbr państwowych od
było się posiedzenie, m ające na celu ustalenie 
rep a itycy i produkcyi soli potasowej. Zebranie 
postanowiło dokonać repartycy i każdego z  po
szczególnych gatunków soli potasowej na pod
staw ie następującego klucza: Byty zabór n ie
m ieck i 5, rosy jsk i 3, austryaicki 2. Repartycyę 
soli potasowej w  Małopolsce postanowiono po
w ierzyć 3-m instytucyom  rozdzielczym : Z w iąz
kow i ekonom icznem u kółek roln iczych w  K ra 
kowie, syndykatow i roln iczem u w K rakow ie i

bankowi rolnem u dia gospodarstw  w iejsk ich  
w e Lw ow ie.

Podróż m i i o  poili N M n  do Ameryki.
W arszawa. (W . B. K.) poseł Terlm utter w y 

jechał do Holandyi, skąa przez Anglię  udaje 
się do Am eryk i. CeJ podróży jest agitacyjny. 
Poseł Perlm utter konferował w  Holandyi z 
tamtejszemi wpływowemu holami żydowskieui, 
om aw iając stocunki poćsko- żydowskie w  duchu 
zgodnego współżycia. Odbył on także naradą 
z urzędowym przedstawicielem polskim. Poseł 
P ir lm u tte r będzie oddziaływał w  tym  samym 
duchu na żydów angielskich i  amerykańskich. 
Zostanie on też p rzy ję ty  przez prezydenta W il
sona.

List Piłsudskiego do l o t t  Benrysa.
W azszaw a (P a T ) Z powoau 'wcielenia wojsk 

gen. H a llera  do arm ii polskiej Naczeln ik  pań
stw a wystosował do gen. Henrysa list, w yraża
ją cy  podziękowanie za  osobiste zasługi, poło
żone przez gen. Henrysa w  organizowaniu  a r
m ii polskiej.

Dymisja mm  m in i a  t o r
Praga (P A T ) M in ister finansów Horacek wy

stosował do prezydenta m in istrów  Tusara pi- 
smo z prośbą o dym isyę____________________________

i 2 i m .
aazylea. (P A T ) „T im es“  donosi: Angielska

Rada m in istrów  postanow iła na wczorajszem  
posiedzeniu nawiązać stosunki dj piomatyczue 
z Niemcami.

Sekretaryat konfetencyi pokojowej 
przenosi się do Londynu.

W arszawa (telef.). Z Pąryża  nadeszła tu w ia 
domość, że w  kuluarach R ady najwyższej k rą 
żą pogłoski, iż  sekretaryat genera lny konferen- 
cy i pokojow ej, jak  rów nież n iektóre kom isye i  
Podkom isye przeniesione będą do Londynu. —  
Stanie się to na życzenie Lloyd G. OtHe‘a.

Zawieszenie wydawnictwa wszyst
kich dzienników w Budapeszcie.
Praga. (P A T ) W szystk ie  dziennik i budapesz

teńskie przestaną od jutra wychodzić, aż do od* 
Wołaj la, N ie będzie wycnodził również organ 
Urzędowy. U chwała taka zapadła na wspólnej 
konferencyi przedstaw icieli wydwców , rządu i
fcecerów.

kronika telegraficzna.
N a  s t a n o w i s k o  k o n s u l a  p o l s k i e g o

W  GDESIE powołano p. Stanisława Srckow- 
skiego.
. R a b a  s z k o l n a  o k r ? g o w a  w  b r o d a c h
W Z F W A  N A U C ZY C IE L I I N A UCZYCIFLK ] io
jawienia się na stanowiskach s.u ibow/ch w  
leiiu..nie do 1 października b. r. W  przeć' w o , m 
^ 2jc wszystkich nie zgłaszających się w ładze 
^'akiewać będzie, jako samowolnie opuszczają- 
órch stanowisko służbowe. - •

Z E  L W O W M .

Cs) Z LW O W SK IE J  KRONIKI SFAND ALIC Z*  
KEJ. Do w ykonania kontroli nad m łynam i i 
p iekarn iam i w e L w ow ie  ustanow ił m agistrat 
lwowski, inspektora w  osobie p Kuźm ińskiego, 
polecając mu przedU aaan ie sprawozdań ze 
swoich spostrzeżeń. W  jednej ze swoich relacyi, 
przedłożonych m agistratow i, podniósł p. Kuź
m iński, że ilekroć piekarnie otrzym u ją do w y
pieku m ąkę wprost z m iyna, m ąka U  jest bez 
zarzutu, a  chleb smaczny. Natom iast mąka, na 
tensam cel dostarczona z m iejsk iego zakładu 
aprow izcyjnego, jest n ie ao użycia.

Tym  zarzutem  uczuł §;.ę dotkniętym  k ierow 
n ik  zakładu aprow izacyjnego p. Szandrowski 
i zaskarżył p. Kuźm ińskiego do sądu o oszczer
stwo. Rozprawa sądowa odbędzie się 9-go paź- 
d  z j  © n i  i k  ćł

W P IS -  N A  U N IW E R SYTE T  LW O W SK I.
W czora j rozpoczęły się tu wpisy na uniw ersy
tet lwowski. M ia ły one przebieg spokojny.

(s) ZN IE S IE N IE  LW O W SK IEG O  URZRDU  
Z W A L C Z A N IA  L IC H W Y . „Gazets Porann** do
nosi, że istn iejący przy ekspozyturze m in ister
stwa aprow izacyi we Lw ow ie, urząd dla zw a l
czania lich w y zostanie zw in ię iy , a w n re jsce  
tegoż u tworzy się filię  takiego urzędu w arszaw 
skiego. P rzy  L i i i  tej czynny będzie sąd ław n i
czy.

B AN K  DYSKONTOW Y W E  LW O W IE . M in i
sterstwo skarbu zaw.iadc m iło  dyrektora banku 
zaliczkowego W ładysław a Terenkoczego, że sta
tut banku dyskontowego we Lw ow ie został za
tw ierdzony. Bank ten, którego kapitał akcyjny 
został w całości zasukrybcwany, będzie mógł 
oddać w ielk ie  usługi w  rozw oju  ekonom icznym 
Lw ow a i najb liższych miast.

Tania odzież*
CUDOW NE O D KRYCIE . -  B L U Z K I I  SU K N IE  
JE D W A B N E  PO  BARDZO N IZ M C H  U B N A C zl

Londyn, 25 wrteśi.-ja. 
Angie lska fabryka tkanin w l!udsev (luri.b- 

stwo Jockschire) ogłasza, że zrobiła odkrycie, 
które cudo\,nie zaradzi drożyzn ie o d z i>żv. Fa 

b ryka  c  a wyrab-isć m a tkaniny doskonałe, 
mocna i  niczncszone z k zćtL .* ii n itek  jedwab
nych, które dotąd odrzucano jako odpadki. T k a 
nina ta może być zabarw iona na Kolor czaimy, 
popielaty i brunatny, a cena je j w  handlu bę
dzie o w ie le  niższa od najtańszych w ełn ianycl 
materyniów .

Tak  w ięc wkrótce nasze panie zaopatrzyć odę 
będą m ogły w  czysto jedwabne bluzki i spó. 
dnice po bardzo przystępnych cenach. Szkoda 
tylko, że w ym ien iona fabryka zachować chce 
na razie sekret swego odkrycia  i nie chce po- 
dzielić S'ę z im j& ń i faorykam i.

Przedłużona młodość.
D LALZEG U  K O B IE T Y  W S F C L32E S N E  PÓŹ

NIEJ SIE STARZEJĄ?
(et) N ie będzie dalekiem  o d ' praw dy, jeżeli 

pow iem y, że obecnie na ulicach naszych m iód  
nie w idzim y praw ie w  sferze eleganckiej tak 
często dawniej spotykanego typu kobiety zesta
rzałej, zgorzkniałej lub zrezygnowanej wobec 
niszczącej w ładzy n ielitościwego czasu. Kobieta 
współczesna "wypowiedziała c.z«sowi w a lkę, — 
i to zwycięską.

N igd y  n ie cieszyło naszego w zroku  tafle w ie le  
postaci sm ukły-h, elastycznych, pełnych m ło
dzieńczego wdzięKU, prom ien iejących  pogodą, 
zjawisik n iem al n iezrozum iałych  w  tak opłaka
nych stosunkach i w obec n iedostatecznego po- 
ż fw ien ia , k tórego jakość, jak  w iadom o, jest 
pierwszorzędnym  czynnikiem  w  zacLowaiiru 
św ieżości i piękna fizycznego. N iew ą tp liw ie  pe
wną rolę gra  tutaj strój, stosownie do panują
cej m ody u jaw n ia jący w rodzony w dzięk  posta
ci, w yzw a la jący  całą naturalną kokieteryę ge
stu, czasem aż n ieco po chłopięcem u sw aw o l
nego.

Zachodzi pytanie, czy jest to  m aniera, p rzy
jęta  d la  danego rodzaju  sukien, czy leż  przeci
wnie, strój dzisiejszy odpow iedział rytm om  w e
wnętrznej harm onii kobiecej istoty.

W  każdym  razie złośliw e przysłow ie, ukute 
w  Berlin ie  na tem at m odnego kobiecego unra- 
n ia. „Z  tyłu  liceum, z frontu muzeum ", pom i
ja jąc  ową tryw ialną, ciężką form ę dowcipu n ie
m ieckiego, —  straciło racyo bytu. Kosm etycz
ne śrvdk i coraz leo ie j zastępują św ieże pow ie
trze i zdrowie, a w styd liw e ukryw an ie praw dzi
w ego w ieku  —  nowa form a kokieteryd, nole- 

ga jąca na śmiałem zestaw ieniu  kontrastów : 
rzeczyw istej cy fry  la t  z w yg lądem  w  k ilk a  lu b ' 
kilka.TittŁŚcie la t m łodszym.

Co szczególniejsze, że zjaw isko fiw£ przedłu
żonej m łodości daje się zw łaszcza zaobserwo
wać u kobiet niezam ężnych, w s^esob n ie nul 
cudownie n iew iarygodny. Zarazem  stanow i ży 
w y  dowód, że dawny, ośm ieszony typ sta ?-■ 
panny, zalicza się dzisiaj do zagin ionych  ga
tunków.

Gdzie jednak szukać przyczyny ow ego na
g łego  rozbudzenia zw ycięsk iej m łodzieńczości 
kob iety i  w  jak im  stasuuku stoi owo Eównorzę*. 
dnie ukazane zjaw isko do praw a wyborczego ' 
innych zdobyczy społecznych, jak ie  w oczach' 
naszych stały się udziałem  t. zvv. płci pięknej. 
Czy nie należy przypisać je  pomostu życiow e
mu rozbudzeniu kobiet do samodzielnego życia, 
uzmać jako tryum f narodzin kobiety, jako  in dy
w idualności.

Kw estya  pozostaje n ierozw iązaną, —  gdyby 
tak jednak było, m ie libyśm y do czyn ien ia z cie
kawym i njboczekiwanem  zjaw isk iem  psychi- 
czno-fizycznem , stojącnm w  ścisłym  zw iązku z 
przełom em w  stosunkach ogólno ludzkich, wy- 
wyłanych  przez w ie lk ą  wojnę.

W nakładzie Księgarni J. CZERNECKIEGO W KRA
KOWIE ukazała się niezwykle interesująca rzecz 

pod tytułem.

a U I l l M l !■ o  s
oraz

M i?  InstyM Kredytowi Państwa Polskiego
napisana przez wybitnego ekonomistę Dra ROGiERA 
B0.TTACLIĘ. — Do nabycia we wszystkich Księ

garniach.

♦  » ♦ ♦ » » ♦ ♦ » » » ♦ » ♦ ♦ ♦ ♦ ♦ ♦ ♦ ♦ ♦ ♦ ♦ ♦ ♦ » «  t f ł M H c

„ t y c i e  I P o w i e l i ® ,
wielk i ilustrowany dwutygodnik powszechny, 
racznie wychodzić od 1 października- Każdy, 
icło przed 1 paźd z ie rn ik a  nadc-lo swój adres do 
i t - fek c y i  „Ż Y C fA  1 P O W IE Ś C I"  — otrzyma 
pierwszy numer bezpłatnie. Ad ies  Wydawn?„ 

ctwa: Kraków, ul. Czysta I®
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UDELIKATNIAJĄCE KYDŁAiBONGRET przetłuszczane Isnolinę „ L A ITD E  L Y S “ wszelkie lecznicze prze
tłuszczone, słynne ao golenia „SHAVING STICK" poleca W. 
DOBROWOLSKI, Fabryka perfum, kosm et, i m ydeł toalet. 
W W arszawie, Ul. Chmielna 82. Do nabycia wdrogueryąchiperfumeryach.

2970

Kupuję garderoby męską
używaną, płacę najwyższe 
eony. Zawiadomienie kore
spondentką mb ustne L. 
Schmaus, Kraków, ul. Sze

roka 22. o244

M A S Z Y N I S T Y
do p.uga parowego poszuku
jemy. Reflektuje się tylko na 
aiłę fachową z najle^szemi 
referencyami. Zgłoszenia i od
pisy świadectw nadsyłać na
leży do Dyrekcyi dóbr Stani- 
ława hr badeniego w Ra- 

dziechowie. 3350

Kuplę wagon zuill
(ToiKfisyna). Łaskawe zgło
szenia u orasz im nadsyłać w 
krótkim czasie. Ludwik Ku
źnia, Libertów p. Swoszo
wice. 3349

Pestauracya
z konsensem na wyszynk 
wszelkich napoi z urządze
niem z mieszkaniem w 
Starym Krakowie, z powodu 
starego wieku właściciela, 
zaraz ao wynajęcia. Zgłosze
nia pod „m R.* óo Biura o- 

' „ L o l . ćgłoszeń 
gł. 7 - 8

Kraków, Rynek
3316

Poszukuje sly
stróża żonatego za dopłatą. 
Zgłoszenia: Daj wór 20, na 
I piętrze u właściciela. 3348

ima nwMi miasta
zatrudni natychmiast

liliMMMMilic.
Warunki na miejscu według 

umowy. 3355

J -.d y .iy  n a jta ń s zy  d o m  h a n d lo w y

IG N A C Y  C Y M E S
Kraków, ulica Szewska L. 13/11 G.

poiec? niklowy system KosLopf 45 kor., Bu
dzik o 2 dzwonkach 55 k. Skrzypce ze smycz
kiem 140 kor. i wyżej. Harmonie wiedeńskie 

4 »r model, jednorzęaowka kor. 170, dwurzędówka
£ K  kor. 200, Trąby asordeouowe kor. 15, 20, 25.
™ Dyame-dy do szkła kor. 35, 45. Brzytwy kor.

10 1', 25. Maszynki do włosów kor. 28, 40, 
50. Maszynki, do s.imosolenL kor. 30. Wysyłka na prowin- 

eyę za porzedniem nadesłan era należytości.
Cenni't ilustrowany za nadesłaniem 1 Kor. w ilicla. 2671

i  3M SPEDYCYJNY 
Józefa Czermińskiego

w Podgórzu przy ul. NaawiŚiahsKiej 1. 2 4 .
Tel. 3111.

Wykonuje szybko i uczciwie wszelkie w  zakres 
spedytorski wchodzące przcwózki. 2273

B. ARMATOWICZ
J u b ile r

Ktakuw, Rynek gl. 17,
poleca swój bogato zaopatrzony magazym wyrobów zło
tych i srebrnych. Kupuje złoto i srebro oraz kamienie. 
Srebro stołowe na składzie. Przyjmuje wszelkie zamiauy 

i reperacye. 1532

N a jle p s z a  -rygaretown
w  k s ią ż e c z k a c h  i t u t k a c h .  

W y r -ó b  -  K r a j o w y  
j e d y n e j  g a lic y js k ie j  f a b r y k i  b i t u ł e l c  

- da  p a p ie r o s ó w

'{  g ł ó w n y  s k ła d
A  E- . mm ♦

Ż y w i e c .
. ./** — . *

Futra męskie I damskie
zarękawki i kołn ierze przerabia I w ykonuje z  wła
snych I d c  i  tai czon ych  materyalów według najno
w szych żurnalł solidn ie i punktualnie p o  n is k ic h  
c e n a c h .  Ponadto polana iisy we wszystkich jskokciach.

ni M in i i  T. i i i
Krnków, ul Fluryańska 32, of.cyny. 3269

Wózarzec dziecinny
z budką do sprzedania. Ofer
ty do Adro , Gońca". Kra
ków, Karmelicka 16. 3i34

Oddam 4 miesięcznego chłop
czyka za swego ao zamożnej 
a łagodnej rodziny. Zgłosze
nia no Admin. “Gońca*. J320

szoferów uLwallfikowanycn
do orki pługami motorowy
mi marki Komnick poszuku
je się. Odpisy świadectw z 
mert; nadsyłać pod adrecem I 
Spółka notorowo-rolnicz a w 
Radziechowie. 3327

Czeładnlke szewskiego
(dolnego na szytą rrbotę za 
dobrem wynagrodzeniem po
szukuje Lasak, ul. Marka 17.

3341

lig 1 w
Joto, srebro, brylanty, perły 

i  wszelką biżuteryę nową i 
antyczna, oraz sztuczne zęby. 

Płacę najwyższe ceny.
J9ZEF MHIEWIlZ, M  m h  1.
łsklep zegarmistrzowsko-jubi- 

lerski). 2585

Brm 2 — 3 0 0 0  koron
z l  odstąpienie mieszkania w 
Krakuwie, składającego się 
od 2—3 pokoi u kuchnią. 
Adres: A, Jaworski Kraków, 

Rynek gł. 24. 3322

Poszukuje się
PCKCrJU
skromni"1 umeblowanego dla 2-ch 

majstrów k awiockich.
Zgłaszać skrytka poczt. 151

Za w y s z M  w
2! pokoi umeblowanych lub 
bez mebli sowicie wynagro
dzę. Zgłoszenia pod ,W. ”ż a, 
proszę składać Co Bitna 
„Ruch*, Szczepańska 9. 3325

Rzydewo upoważnione

I R f lP I E I I
Inż. AR1URA BR0M0WICZA

z rxądow q  s ied z ib ą

w Krakowie, ul. Brodzke L  26
Talefon 3444

kupuje dolna u.u parcelacyi 
/>raz parcele budowlane, prze
prowadza wszelkie roooty 
techniczne jaketeż eleboraty 
dla hipoteki. 3229

H u r t o w n i a  p s t a M y i
poleca wszelkie artykuły w zakres kosmetyki wchpdzące, jak. 
pasty do zębów, kremy na twarz, pudry, wodę kolońską, bry- 

lantyny, wody toaletowe, mydła toaletowe i do gołenia po ce

nach fabrycznych

MAKS LjajNDWIRTH
Kraków, uP. D i e t l o » s k ą  l .  4 0 . 3351

Ł'3sa»caŁ..aiVv g n a B Ł c y s  it j ssano:

j  F A B R Y K A  K A t Z Y N  l  S M t S O K u l l '

|L. Z IELENIEW SKI
w  k r a k o w i i ,  L w o ^ . e  I S a n o k i 1.tj 

i » Rok zełoż. 1804. T O W A & £ Y Ś T W O  Ą K € .  200, ibb.

•
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Oddział I. B u dow a m aszyn i Maszy
ny paepwe, pompy, maszyny wodo
ciągowe, kompresory i t, p.

Oddział II. K o tła rn ia : Kotiy parowe 
różnych systemów i wielkości. 

Oddział III. B u dow a m ostów  i kan* 
strukcyi że la znych : Mosty kole
jowe, uiogowe, konsirukcyc uacho- 
,ve, hale targowe, 

j.dział IV. B u d o w a  w a g o n ó w ;  
Wagony osobowe i towarowe wszel
kich typów, cysterny, woi, dia tinm- 
wajów elektr. i konnych wózki dla ko
lejek polowycb, leśnych i górniczych.

Z a stęp stw o  d la  u rząuzeń  
n eftow o-w iertn iczych

•»
o
9

a

Oddział V. O c L t - w a r n ia  ż e la z a  i  m e 
t a l i .  Odlewy budowlane i maszyno
wo podług wła nyi.h lub nadesłanych 
;no t?li do 10-c u tou w jednym ka
wałku.

Oddział V;. B u d o w a  s t a t k ó w :  Statki 
rzeczne, parowe i motorowe, łodzie, 
bagry lądowe i rzeczne, parowe i mo
torom o. 2347

Specyamść:
Oddział VII. M as^ yoy  w ie r tn ic z e , 

K o tiy , w y e t^ g  i żu ra w ie .

•  P O R C E L A N Ę . S Z K Ł O  S
•  SERWISY SI II WE, KAWr./E I KOMPOTOWE, FILI- 2 
a ŻANKI, TALERZE, SŁOJE, K0NF.TUR0WE im. POLECA •
•  32C6 £ K U B  P O R C E U L Y  i  SZKŁA •

i  S . G R U K  W  K R A K O W I E  j
UL. bitODZKA L. 36 (W DZIEDZl4ć~).

c n r o * '

?,m u m
D L A  C Z Y T E L N IK Ó W  
„GOŃCA KkAim)W3 KIEG0 “

Kto wytnie niniejsze ogłoszenie i wraz z dokładnym 
adresem 1 10-ciu Koronami naaeśle je do administr^yi 
świetnego tygodnika satyryczno-humo.ysiycznego

„ Ś m i e c h '
(Lublin, Biuro „ReMu..*11 ul. Kościuszki Nr. 8, jkrzynka po
cztowa Nr, 58) będzie otrzymywał „Śmiech" przez c_ly  
kwartał.

W  zwyczajnej prenumeracie „Śmiech” kosztują kv. r. 
talnie 15 kor., a przy nabywaniu pojedyńczych egzempla
rzy 19'50 kor.

Egzemplarz okazowy wysy ta się na żądanie darmo.'

„ Ś m i e c h *
wychodzący poa redakcyą I  ra irc isz ł. I G ło w lr ts k la g o ,
redagowany w duchu naroaowym i oerpartyjnym, świe- 
lnic ilustrowany, przynosi co tydzień ciętą i ^oskouałą 
satyrę aktualną. Chociaż wydawany w Lublinie „Śmiech" 
omaw.a wyłącznie sprawy ogólnonaroaowe. 2203

P o s z u k u j e

zastępy fabryki 
ż^Saza

Reflektować na posadę mogą tylko rutyno
wane osoby znający doskonale stosunki 
w tej branży. Zgłoszenia z podaniem do
tychczas zastępowanych firm i warunków 
płacy pod szytrę: ,,Bóhmen“  Ann. Exp.

Pilzno u Zwonu. 3323

e g t a s s e n g a  w i e r s z e m
pisu,e doświadczony iiterat w porozumieniu z Administra- 
cyą „Gońca krnk.‘\ tak, że ogłaszający się w tem piśmie 
me ponoszą żadnych kosztów za układ ry mów, lec„ jedy
nie płacą normalną cenę inserntu prozą. Po ot,zyinaniu 
Lemaui ogłoszenia, autor zgłosi się osobiście lub tpo otr/.ym. 
marek poczt.) przesie utwór rymowany pocztą do ostate
cznej decyzyi kupca. Łaskawe oferty poa ,.B. R. L. dośw. 
lit." przyjmuje Adminislracya „Gońca" ul. Dunajewsitieg© 7.

w Krakowie. ' 2703

F ^ U i i P r ń  S p ó U r  h u n d i .- p t z e a t y s S o -  
„ L « j n « l  t  w a  i  b i u r o  I n ż y n ie r s k ie

Kraków, ulica Zwierzyniecka I. 30. — 1 elefon 3476.

Kilku uczniów do praktyki
przyjmie zaraz

lilsarsHa i u S i a n a  G h o m i k a
K o śc iu sz k i L. 2. D r XII.

Pierwszeństwo maję obzn Oomirnl w zawadzie. 3297

u m ii — ^ iii m i .

K U R S A  P R A W N I C Z E
„lor* Ky„ c « ^ . i 3. j r  2699

rozpoczynają nowe KUHSA ZBIJJUWE de wszystkich 
egzaminów prawniczych. — K U R S A  Z B I O R O W E  
prowadzone przez najwybitniejsze siły. Słuchacze 
otrzymują cały materyał dostosowany do ostatnich 

zmian. Zgłoszenia natychmiast pożądane.
Oia p ro w in cy i, w o js k o * y o h  C w c t . - m  n i c P m n U  

u rzęd n ik ów  w y p r  D rw an y  ó j S l C m  p i B t * 7 i n y .

Egzamina uniwersyteckie, adwokackie, sędziowskie.

S w ierzh
Dla konł od świerzby i parcha „EKW3L HEBDA"

usuwa radykalnie w przeciąliu trzech dui mydlana ..maść P-re 
Hebby", wyptobowana i uznana przez powahi lekarkie chorób 
skórnych z? idealny środtk leczniczy. Łatwo się wciera, ma 
przyjemny zaptcłi, nie plami bielizny, nic zanieczyszcza ciału 
//łatwością zmywa się zwykła, wodą. Poza świerzbą ,maśćP-ra 
lebby" rec/.y radykalnie wszelkie zakaźne kr sty — Jwaga: Nie 
tosować w wy- dkauh tgzamy i nerwowego swędnama skóry. - 

./ystrzejać^się ntsladowniclw. — Żądać w aptCKach i składach 
a, teqznvc[i: „.Jtśó P-ta Hebby" z n bs.nsin świerzbówtec) na 

etykiecie. — r-* oiiii iia 1—3—12 osób.
T-wo E. HEBDA i S-ka, Warszaws, Elektoralna 10, iel. 1—37.

Śwloi'zboivlcc Skład na Kraków: M. Masłowski, apteka .pod Barankiem", Ma*y Rynek, — Tocztą wysyłamy za nade-J. z góry pieniędzy. ■

W ydaw cą: W  z a s tę p s tw ie  
i

Spółki W ydaw n icze j „S d ito r "  Jerzy Konarski. — Redaktor odpow.: Jan Stankiew icz.— Drak. Lądow a w K rak ow i"


